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We Lwowie, Piątek dnia 8. Stycznia 1875. 
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odbycia przejazdki do ojczystego kraju, wywo- 


Lwów d. 8. styczma. 


Dzienniki wiedeńskie przepełnione są spra- 
wozdaniami z piocesu Offenheima, i artykuła- 
mi o tym procesie. Osobliwie rozpisują się nad 
samym Offenheimem, iż jako oskarzony broni 
się po mistrzowsku, bardzo przytomnie 1 
objektywnie, nie tracąc nigdy zimnej krwi, pod- 
czas gdy prokurator nie zawsze umie panować 
namiętności. Ale wszystkie dzienniki centrali- 
styczne bardzo pobieżnie wspominają o zarzu 
tach, które Offenheim poczynił p. Banhansowi. 
Zamiarem obrony było, jak to nasz korespon- 
dent wiedeński donosił, na każdy zarzut uczy 
niony Offenheimowi odpowiedzieć dowodami 
świadkami, iż podobnie postępywano sobie i 
przy innych kolejach. Offenheim, gdy mu od- 
mówiono przesłuchania tych świadków, gdzie 

, tylko może przytacza fakta z innych kolei, a 
mianowicie i z kolei, gdzie p. Banhans był za- 
łożycielem, członkiem Rady zawiadowczej, i 
gdzie daleko większe zyski griinderskie jak 
przy czerniowieckiej porozdzielano. Lecz ile- 
kroć o p. Banhansie zaczyna mówić Offenheim, 
prezydent sądu wzbrania dalszych wywodów. 
Pomimo tego, kilka rzeczy już przytoczył. 
Najważniejszy dotąd zarzut podniesiony przez 
Oftenkeima jest, iż p. Banhans z animozji ku 
Offenheimowi wytoczyć kazał ten proces; usi- 
łować miał skłonić Offenheima do wzięcia u- 
działn w Chabrusie czeskim (spółce do wyku- 
pywania dóbr czeskich w celu zyskania więk- 
szości centralistycznej przy wyborach do sejmu 
i Rady państwa) a gdy p. Offenheim miał mu 
odmówić, rozpoczął wojnę przeciwko niemu. 
Odmówić zaś miał Offenheim z powodu, iż kon- 
cesje kolejowe, które miał p. Banhans ofiaro- 
wać Offenheimowi, nie były wykonalne, więc 
Offenheim obawiał się utracenia włożonego w 
Chabrus kapitału. 

Jeden z dzienników wiedeńskich, wyraża 
przekonanie, że p. Banhans zarzutów powyź- 
szych nie zostawi bez odpowiedzi. Lecz gdzież 
ma ta odpowiedź nastąpić? Sąd orzekł w za- 
sadzie, że żadnego z urzędników państwowych, 

 zacytowanego przez obronę, nie przypuści za 
świadka, więc w sądzie nie będzie tego ode- 
przeć mógł p. Banhans. 

We wtorek tylko na pierwszy punkt oska- 
rzenia odpowiadał Offenheim, na punkt, w któ- 
rym jest mowa o owych 190.000 funtach ster- 
lingów, włożonych jako wydatki wstępne w 
kontrakt bndowy. Pan Offenheim wyznał, że z 
tej kwoty do rozdziału między koncesjonarju- 
szów przypadło tylko 40.000 fnt. .aterl, że roz- 
działem tej kwoty on się nie zajmował, inic z nią 
do czynienia nie miał. Sprawą tą zajmować się 
gee pierwotne towarzystwo angielskie w Lon- 
dynie. 

Dopiero z zeznań świadków się pokaże, 
czy to tłumaczenie sig Offenheima jest praw- 
dziwe. Zacytowani są bowiem członkowie pier- 

: wotnego towarzystwa angielskiego. 

Wielka szkoda dla sprawy publicznej się 
stała, że podczas tej rozprawy sądowej nie 
przyjdzie w ogóle cała gospodarka kolejowa 
w Austrji pod bliższe rozświecenie. Offenheim 
wymienił kilka kolei, gdzie koncesjonarjusze po 
31 4 miliony jako zysk griinderski rozdzielili 
pomiędzy siebie! 

Jeżeli Offenheim gładziej wyszedł z zarzu- 
tów na pierwszy punkt oskarzenia, to jeszcze 
ztąd nie wynika, iż taksamo powiedzie mu się 
i co do ianych punktów. Punkt pierwszy bo- 

| wiem oskarzenia był najsłabszy, dlatego, że ak- 
cja toczyła się więcej w Londynie jak w Wie- 
dniu. Inne punkta są daleko drażliwsze, bo pro- 
kurator dokumentów i świadków mógł łatwiej 
dostarczyć. 


Z Wiednia co do spraw politycznych nie 
nowego nie słychać. Centralistyczne dzienniki 
podały wiadomość, iż dnia 22. stycznia ma się 
odbyć z inicjatywy Zeithammera w Wiedniu 
konferencja reprezentantów wszystkich frakcyj 
opozycji austrjackiej. Vaterland i Politik tej 
wiadomości zaprzeczają, a Politik jest organem 
Zeithamera. 

Dowiadujemy się, iż w komisji dla wniosku 
Wildauera © Radach szkolnych krajowych, po- 
stawił ks. Juzycayński wniosek, ażeby tak zfor- 
mułować wniosek do ustawy, by i teraźniejszą 
galicyjską Radę szkolną zwinąć, statut jej znieść, 
a przyszłą na wzór innych Rad szkolnych u- 
rządzić można. Komisja większością głosów ten 
wniosek przyjęła, i poleciła dr. Russowi ten pro- 
jekt w tym duchu wypracować. A więc nie myli- 
liśmy się przewidując, iż wniosek Wildauerowski 
taki obrót weźmie. 

I wniosek Góllericha o reorganizacji władz 
politycznych doprowadzi do ukrócenia autonomii 
Rad powiatowych i Wydziałów krajowych. Wi- 
dać to jaż zartykułów Nowej Pressy, mających 
na celu, opinję w tym kierunku przygotować. 

Z Węgier, gdzie sejm nie został odroczo- 
ny, słychać jedynie o nowych walkach między 
stronnictwami. Już donosiliśmy © nowym nowo- 
rocznym programie Tiszy Kolomana, wzywają 
cym do nowego ugrupowania się stronnictw, co 
stać się może przez przejście części deakistów 
h do obozu lewicy. Ludwik Czernatoni w Ellenór w 
f szeregu artykułów pod tytułem „Być lub nie 
być* podanych, dowodzi, że tylko połączenie się 
| Kolomana Tiszy z baronem Sennyeyem, może 
| silty rząd ntworzyć i wyswobodzić kraj na- 


e 


| reszcie od wpływu Andrassego i rządów teraź- 

| niejszej kliki. Tiszę okrzyczano jako rewolucjo- 
nistę, ą Sennyeya jako reakcjonarjnsza. Tym- 
czasem ani pierwszy nie jest rewulucjonistą, 
ani drugi reakcjonarjuszem. Są to zupełnie 
czyste charaktery, jedynie dobro ojczyzny na 
celu mające. 


o Po długiej niepewności o losach Serrany, 
"wiadnjemy się nareszcie o kierunku wędrówki 
ı miejsca pobytu eks-dyktatora madryckiego. 
Skierował on kroki swoje na północ; opuściw- 
szy armię północną, zajeżdżał do kilku portów 
biskajskich i pragnie osiąść stala w Biarritz. 
Powietrze tam bardzo łagodne, można odpocząć 
~ po trudach i zmartwieniu, jakiego doznał w o0- 

statnim tygodniu. A že miejsce to kąpielowe 

niedaleko jest położone od granicy hiszpańskiej, 
,„, marszałek w całej pełni żywić może nadzieję 


= 


łać malutkie pronunciamento, zawiązać nową 
intrygę. Na teraz wszakże podaja pan marsza- 
łek do publicznej wiadomości, że chce się zdała 
trzymać od spraw politycznych. Czy jednak ci, 
którzy znają naturę hiszpańskiego Żołnierza, 
dadzą wiarę temu zapewnieniu, to inna kwestja. 
W całej tej sprawie podobno najbardziej zbla- 
mowai się minister spraw zagranicznych tego 
państwa, w szkolach którego pobierał nauki 
książę Alfons. Bismark doznawszy wielkiego 
fiaska, może przynajmniej trybem przyjętym od 
dawna brawować z czołem miedzianem i za- 
pewnić wszystkich, że on umyślnie uznał Ser- 
ranę, aby przygotować grunt dla księcia astu- 
ryjskiego , którego przecież przyjmował latem 
w Berlinie. Może on uatrząsać się ze wszyst- 
kich łatwowiernych, których chciał na lep swo- 
jej polityki złapać. Ale czem się tłumaczy ten, 
który chcąc zainangurować niby samodzielną 
politykę, dał się najłatwiej na ten lep złapać ? 
Traktat handlowy rumuński i obalenie uznane- 
go Serrany, to za gruba stawka na jedno cią- 
gnienie! 

Trzecia ponfna konferencja Mac-Mahona z 
przedstawicielami stronnictwa ma pozostać w 
tajemnicy na wyrażne żądanie marszałka. Kto 
z bliska śledził dyskusje komisji trzydziestu, 
posiedzenia różnych zgromadzeń íi polemikę 
dzienników, wie, że dla marszałka, biorąc rze: 
czy z jego stanowiska, pozostało to tylko za- 
danie do rozwiązania: stworzyć większość, go- 
tową do zorganizowania władz publicznych; 
większość taka wszakże jest niemożliwą, jeśli 
prawy Środek nie zgodzi się z lewym na łącz- 
ność projektów konstytucyjnych, dążących do 
szczerego uznania formy republikańskiej, i jeśli 
zwłaszcza przelewalność władzy prezydenckiej 
nie uchyli niebezpieczeństw terminu 1880 r. 

Ciekawy powstał spór między Niemcami a 
Moskalami w dziennikarstwie petersburgskim, 
Poniżej w przeglądzie podajemy szczegóły 
z niego. 

Moskiewskie Wiedomosti donoszą, że Wy- 
dział spraw obcych wyznań w petersbugskiem 
ministerstwie spraw wewnętrznych przystąpił 
do ułożenia nowego projektu, któryby zapro- 
wadził w zarządzie spraw wyznania reformo- 
wanego w Kongresówce taki sam porządek, ja- 
ki panuje w carstwie. Jak widzimy, Moskwa 
nie kp" w swych wysiłkach  centralizacyj- 
nyć 

Ogłoszone w Petersburgu sprawozdanie 
kontroli państwa z 1873 r., wykazało niedobór 
1,198.000 rubli. Gotos stara się wytłumaczyć, iż 
to nieoznacza złego stanu interesów. 


Korespondencje „Gaz. Nar.“ 


Poznań 3. stycznia. 


Życie polityczne po świętach zaczyna się 
znowu ożywiać. Parlament niemiecki zbierze 
się już 7. stycznia w Berlinie. Słychać, że nasz 
zacny i gorliwy poseł, pan Władysław Niego- 
lewski, ma zamiar wystąpić w obronie uciśnio- 
nego kościoła katolickiego i przedstawić obraz 
prześladowania religijnego w Poznańskiem, któ- 
re końca niema. Oto znowuż księdza Friske, o- 
ficjała i dziekana, odstawili żandarmi i policjanci 
z Sypniewa do więzienia w Watern. — Księży 
dziekanów: Pankana Gantkowskiego i prałata 
Simona z Kruszwicy, odstawiono do więzienia 
w Inowrocławiu, Tajemniczego delegata papie- 
skiego śledzą ciągle a śledzą. Dziekanów in- 
kwirują, skazują na kary pieniężne i więża, ja- 
ko główną dzisiaj zwierzchność duchowieństwa. 
Rewizje odbywają się nieustannie a fikcyjnego 
delegata jak nie mogą, tak nie mogą wytropić. 
Nie dowiadując się niczego od dziekanów, na- 
kazała zwierzchność rządowa burmistrzom i ko- 
misarzom, aby do protokołu brali proboszczów, 
duchowni jednakże wszyscy odmawiają wszel- 
kich zeznań. Opór to wspaniały i godny naj- 
wyższego uznania. 

Dyrektor kancelarji, Czygany w Brauns- 
bergu, udał się przed świętami w towarzystwie 
dwóch egzekutorów i ślusarza do Frauenburga, 
aby zabrać ruchomości tamtejszemu księdzu bi- 
skupowi Kremencowi, skazanemu na grzywny 
za mniemane wykroczenia przeciwko prawom 
majowym. Pieniędzy nie znaleziono w biurkach, 
Meble więc opieczętowane zostały, 


W przeddzień wigilji Bożego Narodzenia 

przybył do Poznania Dr. Adam Asnyk, znany 
poeta pod pseudonimem El. .y, którego dramat 
p. t. „Żyd świeżo był w Krakowie przedsta- 
wiony. Przez znajomych i wielbicieli mnzy swo- 
jej serdecznie podejmowany w Poznaniu, wcze- 
raj pojechał na Kujawy, zoproszony przez ró- 
wnież zdolnego poetę, p. Józefa Kościelskiego, 
w towarzystwie przyjaciół, aby i tam wśród 
braci nadgoplańskiej miłe pozostawić wspo- 
mnienie. 
„ Na wniosek draźliwego jak chora kobieta 
księcia Bismarka, toczył się w tutejszym sądzie 
dla spraw karnych w d. 31. grudnia, proces 
przeciwko redaktorowi odpowiedzialnemu Dzien- 
nika Poznańskiego, panu Stanisławowi Broni- 
kowskiemu, za obrazę rządu i księcia kancle- 
rza, w artykule p. t. „Z nad Prosny*. Prokn. 
ratorja wniosła o 200 tal. grzywien, albo o 2 
miesiące więzienia. Sąd uznał oskarzonego win- 
nym tylko obrazy księcia Bismarka, a nie rzą- 
du, i skazał go na 100 tal., albo jeden miesiąc 
więzienia. Ks. Bismarkowi służy nadto prawo 
żądania, aby Dziennik Poznański w łamach swo- 
ich zapadły ogłosił wyrok. 
Głoszą, że cesarzowa Augusta, niezadowo- 
lona z obecnego stanu rzeczy i niezgadzająca 
się z rozporządzeniami księcia kanclerza, wy- 
jeżdża na całą zimę z Berlina do Kolonji. Ost- 
deutsche Zeitung zaprzecza temuż. 


Posner Zeitung, słynna z oszczerstw i z nie- 
znajomości polskiej historji, popisała się znowu 
z erudycją historyczną, przedrukowaną z jakie- 
gos pisma giełdowego berlińskiego: „O stosun- 
kach w Polsce za Angusta III.*, wyrażając się, 
że w Polsce wtedy było piekło, a w Niemczech 
niebo. — Czyliż autor artykułu nie wie, że Au- 
gust III. był Niemcem, a wszechpotężny hrabia 
Briihl także Niemiec, jego prorokiem ? Skoro, 


więc piekło stworzyli w Polsce, to nie mogli | kierownictwem dotychczasowej Rady zaw,, 


alwsze musiał być we wszystkiem osobą główną, 


stworzyć nieba i w niemieckiej Saksonji, która 
nadto i wiele cierpiała z powodu wojennych 
rabunków Fryderyka II, tak, jak i inne kraje 
niemieckie. Wszakżeż ten sam mądry Prus mo- 
narcha, zhańbiony rozbiorem Polski, małżeństwa 
wedle własnego uwidzenia kojarzył, polecając 
dla polepszenia rasy, porywać polskie dziewki 
i wywozić je do Niemiec na żony niemieckim 
parobkom. 

cigany listami gońiczemi były prokurysta 
Tellusa, Śniechota, przywieziony został z War- 
szawy do Poznania w nocy 31. gradnia, pod 
ścisłą bardzo strażą i osadzonym w więzieniu. 

Zaprowadzone nowe moneży złote i srebrne 
wielkie zamięszanie u publiczndści sprawiają. W 
Berlinie, stolicy państwa, przytrzymano już po 
razy parę osoby, które wydawały fałszywe — 
czyli rzekomo fałszywe marki. Bo później ws- 
kazało się, że były prawdziwe. Toż samo stało 
się i w Gdańsku z monetą złętą, gdzie jej na- 
wet i w kasach przyjmować nie chciano: bo nie 
miały dobrego dźwięku i stępel był niedokła- 
dny. Właścieieli tych monet odesłano do men- 
nicy berlińskiej, ażeby je zamienili. Otóż i przy- 
jemność! Wybicie pierwszych monet tak zło- 
tych jak srebrnych, nie udało się wcale nowe- 
mu cesarstwu, bo mają rysy, a ztąd i dźwięk 
niedobry. Lecz dła czegoż rząd puścił je w o- 
bieg, skoro ich nawet kasy rządowe przyjmo- 
wać nie chcą?! Dość, że obecnie, nie bywałe 
dawniej dzieją się rzeczy. Medalierstwo w Niem- 
czech stoi na bardzo niskiej stopie. 

Władze pocztowe nie przyjmują już od No- 
wego Roku żadnych asygnacyj, na których kwi- 
ty pienieżne podane są w talarach, śrebrnikach 
i fenigach. Nowej monety drobnej nie wydają 
jeszcze kasy rządowe, bo na to potrzeba oso- 
bnego pozwolenia księcia kanclerza. A tymcza- 
sem zachodzą liczne nieprzyjemności z wyda- 
waniem śrebrników, półtoraków, które dowodzą 
jak mało jest ładu i porządku w administracji 
niemieckiej. 

Dla śmiechu załączamy Wam próbki języ- 
ka polskiego, zaczerpnięte z Dziennika powia- 
towego Inowrocławskiego : 

„Szanownym odbiorcom polecam wybór naj- 
większy w towarów galanteryjnych usposobio- 
nych do podarunków dla panów i panin, roboty 
muzyczne w różnych formach zabawki a miano- 
wicie bawidły społeczne i przedmioty żartowe, 

S. Radt.* 

„Cukiernia pana Beyera w inowrocławiu 
daje sobie honor zwracać uwagę na swoją wy- 
stawę gwiazdkową, która zaopatrzona w kon- 
fekt pieniasty, piane brylantową i fandanty. — 
Zlecenia zewnętrzne uskutecznia się jak naj- 
lepiej.“ . 

Mróz schwycił u nas od dni kilku i sroży 
się bardzo. W mieście doszedł do stopni 18, 
po za miastem do 20. 


Proces Offenheima. 


Akt oskarzenia, 
(Ciąg dalszy z dodatkn.) 


Bardzo wpadającem w oko obok tego jest 
także fakt, iż Offenheim we wszystkich wypad- 
kach, gdzie dyrektor jeneralny jaki wydatek, 
chociażby w prywatnym Swym interesie uczy- 
nić był zmuszony, a plan nie przyniósł spodzie- 
wanych korzyści, wydatek ten zawsze na ra- 
chunek akcjonarjuszów wliczonym bywał. 

W r. 1869 n. p. bawił Offenheim dwa mie- 
siące w Petersburgu, zapewne w celu uzyska- 
nia od rządu moskiewskiego koncesji na linię 
do Odessy. Cel ten nie został osiągnięty, lecz 
koszta w sumie 24.471 złr. 61 ct, na posiedze- 
niu Rady zawiadowczej 8. września 1869 r. na 
rachunek Towarzystwa policzono i rozkaz do 
wypłaty wydano, pomimo iż Offenheim 4000 
złr. ledwie zdołał wykazać wydatku. 

W t.z. „Rachunkach Towarzystwa“ stoi 
suma 26.264 złr. 97 ct. pod tytułem „Traso- 
wania linii Czerniowiecko-Odesskiej zapisana 
pomimo tego, że towarzystwo nigdy nie posia 
dało koncesji na tę linię, a tem samem traso- 
wanie jej niemógł być przedsięwzięte. 

Przy tak wadliwem kierownictwie nabiera 
mniemanie, że towarzystwo w r. 1872, tylko na 
pozór czynnem było, pewnego znaczenia. We- 
dług ksiąg pokazuje z końcem r. 1872 wykaz 
czynny sumę 3,319.370 złr. 8 cnt. w. a., wykaz 
bierny 1,936.475 złr. 4 cnt. a więc nadwyżka) 
w sumie 1.583.094 złr. 4 cnt. w. a., od których 
jednak odciągnięto sumy, które przez gwaran- 
tujący rząd w sumie 2,462.820 złr. 42 ct. wy- 
płacone nie były. Jasnem więc jest, że gdyby 
sumy niewypłacane od lat wielu 2,662.820 złr. 
24 ent. dosięgły, towarzystwo passiva 879.725 
złr. 38 et. przedstawi. 

W podaniu do min. finansów z d. 19. lipca 
1872 prosi Offenheim w imieniu Rady zawia- 
dowczej o pożyczkę 5,400.000, i przywodzi ja- 
ko powód, że towarzystwo jest do tego zmu- 
szone, gdyż wiele wekslów, których właściciele 
pod żadnym waruukiem prolongować nie chcą, 
są w obiegu i wykupione być muszą. Że dalej 
subskrypcja publiczna, wobec ogólnego zdyskre- 
dytowania przedsiębiorstwa, żadnego celu nie 
osiągnie, i że dlatego ani chwili się ociągać nie 
można, odwrócić tę katastrofę od towarzystwa 
należy; w Wiedniu kapitaliści częścią ani sły- 
szeć o pożyczce nie chcą, częścią zaś ofiarują 
na procent tak wysoki, że Rada zawiadowcza 
Jej przyjąć nie może. 

W tym celu, wobec opłakanych stosunków 
finansowych, towarzy stwo zawarło, a ra- 
czej Offenheim sam w Marjenbadzie ugodę z J. 
Richterem z Berlina, co do pożyczki 5,400.000 
złr., a to pod warunkami, które zupełnie się 
różnią od warunków jakie zatwierdziło mini- 
sterjum. 

Ale jasnem jest, iż krok ten ostatni przed- 
siębiorstwa, które już tyle braków cierpiało, 
nie mógł postawić na nogi, chociażby interes 
z Richterem załatwiono w sposób rzetelny i 
korzystny. 

Po wypadkach, które w tym czasie przy ru- 
chu kolei i w stosnnkach z ministerjum handlu 
się wydarzyły, nie mogło ostatnie nie powziąć 
przekonania, że dobro publiczne, 
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czego spodziewać się nie może, zaczem ogłosiło 
rozporządzeniem z 7. paźdz. 1872 1. 27,015 na 
zasadzie prawa koncesji kolejowej z 14. wrze- 
śnia 1854 Dz. u. p. Nr. 238 i$$ 4, 27., 
(rozp. 6., 26) dokumentów koncesyjnych z 11. 
stycznia 1864 i 15. maja 1867 sek westrację 
linji Liwów-Czerniowce-Suczawa, na ryzyko i 
koszt przedsiębiorstwa ruchu, mianowało e. k. 
radcę rządowego Karola Barychara prezesem 
komisji sekwestracyjnej i objęło tem samem za- 
rząd linij austrjackich w swe ręce. 

Offenheim odpowiedział na nie ustąpieniem 
z swego miejsca, zatelegrafowawszy przedtem 
do dyrektora ruchu Gintla by on (Gintl) sekwe- 
stracji w swej sferze działania nie dopuścił, a 
nawet w razie potrzeby gwałtem jej prze- 
szkodził. 

Jeżeli się więc po tem co się powiedziało, 
postawi pytanie, kto okazuje się przed innymi 
winnym za wszystkie owe fakta, to odpowiedź 
inaczej wypaść nie może, jak tylko, że był nim 
jeneralny dyrektor Offenheim, w którego rękach 
zbiegały się wszystkie nici ruchu, bez którego 
wiedzy i woli nie wydano żadnego, choćby naj- 
mniejszego polecenia, i który we wszystkiem, 
co się stało, najdokładniejszą świadomość całej 
doniosłości przedsiębranych środków, a szczegól- 
niej tychże materjalną doniosłość, po najwięk- 
szej części na swoją korzyść wyzyskiwał. 

„Już sama administracyjna władza, którą 
posiadał na stanowisku jeneralnego dyrektora, 
była bardzo obszerną i głęboko sięgającą, 
w dodatkn umiał on ją jeszcze coraz bardziej 
rozszerzać, tak, iż w rzeczywistości wszelkie 
dobro i zie wszystkich urzędników koleii cała 
ich egzystencja jedynie od niego zawisłą była. 

, Cała administracja odległei kolei mimo do- 
tkliwych ztąd szkód, zcentralizowaną została 
we Wiedniu. Szefowie linii i miejscowi dyrek- 
torowi byli sami przez się całkiem, bezsilni, i 
nie mogli nic zrobić bez pozwolenia jeneralnego 
dyrektora, a chociaż ta okoliczność, jako źródło 
różnorakich braków naganianą była, jednakowoż 
czuwał jeneralny dyrektor z wielką bacznością 
nad utrzymaniem swych ogromnych prerogatyw. 

Już sprawozdanie radcy dworu Webera 
z dnia 24. października 1870 przedstawia, że 
wszystkie sprawy absolutnie połączone są w je- 
neralnej dyrekcji we Wiedniu, co pociągnęło za 
sobą ogromne braki w administracji. 

Rozporządzenie ministra handlu de Pretisa 
z dnia 10. maja 1870, l. 8022, w podobnyż spo- 
sób fakt ten tłumaczy, a rozporządzenie z dnia 
14. grudnia 1870 r. 1. 24000, wzywa Radę za- 
wiadowczą z bardzo obszernem wyłuszczeniem 
powodów do zmiany egzystującego stanu rzeczy 
i do rozszerzenia władzy miejscowych urzędni- 
ków, co ograniczyłoby naturalnie zakres wła- 
dzy jeneralnego inspektora. ! 

W odpowiedź na to z dnia 5. lutego 1871 
r. 1. 11940 nie zaprzecza Rada zawiadowcza 
„teorycznej* słuszności żądanym reformom, 
wszelakoż oświadcza równocześnie, że „szcze- 
gólniejsze stosunki* kolei wykluczają możność 
przeprowadzenia ich, i że obszerniejszej władzy, 
jak dyrekcja ruchu obecnie posiada, Rada za- 
wiadowcza jej nigdy nie przyzna; jest to więc 
oświadczenie, że Offenheim nie był człowiekiem, 
umiejącym się pozbyć swoich wpływów. 

Były jednakże znane i pomiędzy nrzędni- 
kami kolei wspomniane braki. Inspektor i szef 
tak ogromnie zaniedbanego warstatu w Stani- 
sławowie, Ferdynand Snmmereker, podaje także 
jako przyczynę wiełu niedostatków centraliza- 
cję interesów we Wiedniu. Inspektor J. Gall 
twierdzi, że Offenheim we wszystkiem decydo- 
wał, oraz zastrzegł sobie nawet decyzję w najdro- 
bniejszych sprawach ; A. Quitzow mówi, że wielka 
centralizacja zarządu we Wiedniu była przy- 
czyną ogromnej niesamoistności dyrektora ru- 
chu Gintła, co wszelką użyteczną czynność je- 
go paraliżowało; E. Krómmer, sekretarz dyrek- 
cji ruchu we Lwowie, oświadcza, że zastał słu- 
żbę swą w takim nieporządku, że przeniknęła 
go „groza i trwoga“, a podobnych stosunków 
przyczyną była centralizacja i system protek- 
cyjny we Wiedniu. 

Od r. 1864 czynny we Wiedniu kierownik 
ekspedycji, Karol Brosich, zaświadcza, że wszyst- 
kie wpływające pisma przedkładane były wprzód 
dyrektorowi jeneralnemu, i tyle tylko exhibo- 
wano, ile on wydał; nadto jeżeli był w podró- 
ży, trzeba mu było posyłać na miejsce pobytu. 
Tak zwany protokół tajny prowadzono pod do- 
zorem Offenheima. 

Protokoły z posiedzeń Rady zawiadowczej, 
na których Brosich podpisany jest jako prowa- 
dzący pióro, dyktował mu Bam Offenheim po 
posiedzeniu, a Brosich nie byl nigdy na posie- 
dzeniu. Inne pisma Brosicha Offenheim skracał, 
poprawiał, co mu zdawało się zbytecznem wy- 
kreślał itd. 

Wilhelm Newoly potwierdza, że wszystko, 
co wpływało, nasamprzód przedłożone być mu- 
siało Offenheimowi. á 

Juliusz Schreiber, centralny inspektor, za 
świadcza, że w listopadzie 1871 roku przesłał 
sprawozdania o spostrzeżonych brakach i uster- 
kach kolei Offenheimowi, ten jednakże odesłał 
mu je bez zaradzenia czemukolwiek. Dnia 1. 
października 1872 na krótki czas przed sekwe- 
strem wziął sprawozdania znowu do siebie, i 
w ten sposób usunął je. 


Odilio Schweigel oświadcza, że powierzony 
jeneralnemu dyrektorowi bez wszelkiej kontroli 
fundusz dyspozycyjny na to mu jedynie służył, 
ażeby okupywać nim milczenie niepożądanych 
głosów. 

Także na prowadzenie ksiąg wywierał 
Offenheim wielki wpływ, szczególniej gdy cho- 
dziło o rozdział rachunków ruchu trzech linij, 
które Liskowetz jako szef osobno prowadzić 
chciał, a Offenheim rozkazał rachunki wszyst- 
kich trzech linij razem prowadzić. 

Akta o funduszu dyspozycyjnym zniszczył 
Offenheim na krótko przed sekwestracją. 

Książę Jabłonowski także przyznaje, że 
Offenheim lubił wszystko centralizować, że był 
duszą caiego przedsiębiorstwa, nawet gdy był 
w podróży nie mogło się nie stać bez jego ze- 
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wszystkie jego wnioski Rada zawiadowcza przyj- 
mie, czegokolwiek by zażądał. 

Należałoby mniemać, iż korporacje, które 
według statutów, powołane były do nadzoru nad 
Radą zawiadowczą powinne sparaliżować dzia- 
łanie dyrektora jeneralnego ? Pokazuje się je- 
dnak, iż Offenheim organa te o ile możności 
jeszcze więcej miał w swej władzy aniżeli Ra- 
da zaw. pomimo iż środki, których w tym celu 
używał, nie zawsze były czystemi. 

Przedewszystkiem co się tyczy radcy re- 
wizyjnego, dowiadujemy się od R. Liebena 
(1868—69), że ten radca przy badaniu bilansów 
bardzo powierzchownie je przeglądał i uważał 
tylko na to czyli liczby końcowe rachunków są 
odpowiednie, a gdy rachunku ruchu do przeglą- 
dnięcia żądał, otrzymywał odpowiedź, iż tenże 
już przez rządowego komisarza sprawdzony był 
i przyjęty. 

Potwierdza to Leopold Stern (radca nad- 
zorczy od 1865—69) i dodaje, że bezmyślnie 
sam oszukał walne zgromadzenie przedstawia- 
jąc nadwyżkę 218.336 złr. jako zaoszczędzoną 
sumę, podczas gdy faktycznie okazywały się 
straty. 

Józef Pfeiffer (1865—1871) potwierdza, że 
Offenheim i Liskowetz uspokoili go zapawnie- 
niem, że wszystkie rachunki w najmniejszych 
szczegółach przeglądał radca rządowy ; to sa- 
mo Ludwik Beran. 

Jako najszacowniejsze narzędzie w ręku dy- 
rektora jeneralnego pokazał się p. Hugo No- 
wak, sekretarz jeneralny Rennione Adriatica, 
który był od dawnych lat serdecznym przyja- 
cielem Offenheima i przez tego niemniej zysko- 
wnym syndykatem został obdarzony a w r. 
1866, pomimo iż ani jednej nie posiadał akcji 
a zatem przeciwko statutom ($. 17.) radcą nad- 
zorczym obrany, na tej posadzie aż do ł872 r. 
Się utrzymał ; ten nie przeczy wprawdzie ze- 
znaniom poprzednich, ale mniema, że z tego 
powodu o rachunki się nie troszczono, bo po 
kładano wiarę w radców zawiadowczych, jako 
ludzi honoru i znaczenia. Gdy jednak to poró- 
wna się z orzeczeniem ks. Jabłonowskiego, który 
twierdzi, że o bilanse nie Rada zaw., ale rad- 
cy rewizyjni troszczyć się mają, wykazuje się, 
iż w końcu ich sprawdzenie nie należało do ni- 
kogo, jak tylko do Offenheima. 

,  Ofenheim sam nawet przyznaje, iż starał 
się wyszukać osoby na radców rewizyjnych, 
które później stawiane na walnem zgromadze- 
niu przez akcjonarjusza Samsona, przez akla- 
mację wybierane były, a tym sposobem staje 
się jasnem, dlaczego ów bezsilny organ zawsze 
na zgromadzeniach proponował, by dać jen. dy- 
rektorowi absolutorjam, co natychmiast jedno- 
głośnie przyjmowanem było. 

Offenheim jednak mógł się słusznie oba- 
wiać, iż opozycja akcjonarjuszów, niewtajemni- 
czonych w jego sprawę, obalićby mogła nie je- 
den wniosek przez niego postawiony, aby więc 
temu przeszkodzić, zgromadził około siebie li- 
cznych stronników, którzy mieli przez swoje 
głosy porywać i zachęcać resztę. W Anglii po- 
siłkował jego zamiary jeden z najbardziej od- 
dauych mu ajentów, imieniem Ziegler, którego 
charakter, czynność i ponfny sposób Życia z 
Offenheimem z znalezionego listu się okazuje. 

Z drugiej strony z pomocą H. Nowaka u- 
tworzono w Wiedniu zastęp obrońców, którym 
nieposiadającym własnych akcji, interes towarzy- 
stwa wcale nie leżał na sercu, i dlatego ślepo 
wnioski jeneralnego dyrektora przyjmowali i 
nietyłko mniejszość rzeczywistych akcjonarjn- 
szów przegłosowywali, ale roztrzygali o mająt- 
ku i prawach nieobecnych, w myśl wymagań 
jeneralnej dyrekcji, co z zeznań Nowaka, A. 
Windischa, E. Kogera, F. Wagnera, K. Lich- 
tera, F. Pfeiffra i A. Hausnera dowodnie się 
okazuje. (Niestety, dzieje się to przy wszyst- 
kich kolejach i bankach; p. r.) 

Po tem wszystkiem więc można już po- 
wiedzieć, że głos rozstrzygający we wszyst- 
kich sprawach towarzystwa, od jego powstania 
aż do końca był w ręku jeneralnego dyrektora, 
tak że bez jego wiedzy i bez jego przygoto- 
wania i postanowienia poprzedniego, stać się 
nic nie mogło. (Dokończenie aktu oskarzenia 
nastąpi.) 

Rezprawa sądowa. 
Wieden d. 4. stycznia. 

Procesa senzacyjne budzą wszędzie a szcze- 
gólnie u Wiedeńczyków wielkie zajęcie. Tym 
razem jednak majwiększego kontyngensu słu- 
chaczów dostarczyli sprawozdawcy dzienników 
i stenografowie. Miejsce przeznaczone dla pu- 
bliczności zająło tylko nie wiele osób, i to z 
lepszego towarzystwa, między którymi widzie- 
liśmy także kilka dam. Być może, że publika 
była tego zdania, iż pierwszy dzień rozprawy 
nie nastręczy jej ciekawych momentów, lub też 
że nacisk do sali sejmowej zbyt będzie wiel- 
ki i dlatego nie ubiegała się o bilety. 

Trybunał sądowy składa się z radcy sądu 
krajowego p. br. Maurycego Wittmanna, jako 
przewodniczącego, radcy sądu krajowego (łer- 
nertha, i adjunkta Managetty, jako wotantów. 
Jako zastępca sędziowski funguje adjunkt Kunz, 
trzymający pióro auskultant dr. Ruziczka. — 
Prócz dr. Ruziczki, który wystąpił w czarnym 
fraku, wszyscy sędziowie ubrani są w mundnry. 
Obronę oskarzonego prowadzi słynny adwokat 
wiedeński dr. Nenda. Przed siedzeniem obrońcy 
postawiono stoł dla oskarzonego Offenheima, 
byłego jeneraluego dyrektora lwowsko-czernio- 
wieckiej kolei żelaznej. Offenheim wystąpił w 
eleganckim czarnem ubraniu, włosy starannie 
uczesane. W ogóle z całej jego postawy prze- 
bija się gładkie ułożenie i dystynkcja, niemniej 
pewność siebie, pomimo to jednak blada twarz 
jego zdradza wielkie znużenie. Oskarzycielem 
jest prokurator państwa br. E. Lamezan we 
własnej osobię. 

Mówiono, że prokuratorja wykluczyła wszy- 
stkich adwokatów z listy wylosowanych przy- 
sięgłych, zatem ława przysięgłych złożona jest 
z samych kupców, przemysłowców, fabrykantów 
i właścicieli domów, i tak zajęli ławę przysię- 
głych: Lorenz Donat kramarz, Gustaw Lehrl 
wł. domu, Józef Fischer fabrykant fajek, Mate- 
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wiec, Michał Wospiel, fabrykant parasoli, Mau- 
rycy Schutzenhofer urzędnik asekuracyjny, Ka- 
rol Mayer przemysłowiec, Józef Horrak urzę- 
dnik masistratualny, Frydryk Dorschel właści- 
ciel domu. Józef Dostał kupiec, Józef Wald- 
hiusel farbiarz. 

Rozvrawa rozpoczęła się o godz. 10%, wy- 
wołaniem przedmiotu rozprawy przez protoko- 
lanta. Po zapytaniu Offenheima o generalia o- 
znajmia przewodniczący, że dla zaoszczędzenia 
kosztów i trudów nie zawezwał wszystkich 
świadków do rozpoczęcia rozprawy, jak to prze 
pisuje $. 241 p. k., lecz wyznaczył każdemu z 
nich osobny dzień do stawienia się. Sąd bo- 
wiem jak wiadomo, ze względu na ogrom ma- 
terjału, przeznaczył na rozprawę czas cztero- 
tygodniowy. Wchodzą więc a raczej wtłaczają 
się świadkowie w Wiedniu zamieszkali, lub 
chwilowo tamże obecni, Między niemi znajdo- 
wał się też i były minister, dr. Giskra, co 
zwróciło powszechną uwagę. Świadków, których 
cytował hr. Lamezan jako oskarzyciel, podaliś- 
my jnż pierwej, niebędziemy więc tutaj długą 
tę listę powtarzać. A 

Na wezwanie oskarzyciela występuje dalej 
c. k. radca dworu i jeneralny inspektor kolei 
Karol Barychar w roli poszkodowanego, imie- 
niem towarzystwa pod sekwestrem zostającej 
linii kolejowej lwowsko:czerniowieckiej, dalej 
c. k. radca sekcyjny Wilhelm Leddhin i radca 
skarbowy Koller ze strony rządu. 

Jako rzeczoznawców co do budowy koje- 
jowej powołało oskarzenie p. Piotra Ponfickla, 
inspektora c. k. inspekcji kolejowej, i Karola 
Stradiota. kontrolującego dyrektora kolei Elz- 
biety. Zaś jako znawców w buchalterji powołano 
pp. Karola Krammera i Karola Stóllera, 

Na żądanie obrońcy zawezwane na świad- 
ków pp. Eugeniusza Bontoux, Williama Drake, 
Alfreda de Lecomte, Adolfa Seidlera, Gustawa 
br. Springera, Anutoniego Suchego, dr. Józefa 
Weisla i Kiihnelta. 

Książę Jabłonowski doniósł, że z powodu 
zajęcia będzie mógł dopiero d. 8. stycznia przy- 
bré do rozprawy. P. Bontoux odbywa właśnie 
pilną podróż, zatem będzie się mógł jawić do 
piero przy końcu miesiąca: barona Springera 
nie można było na razie nigdzie odszukać, ma 
on się znajdywać obecnie w Paryżu; tak samo 
nie można było odszukać p. Seidlera. Juliusz 
Gall, byty inspektor techniczny kolei LLrwowsko- 
Czerniowieckiej, przebywa gdzieś na Mołdawie, 
a p. Summerecker ciężko chory na tyfus, leży 
w łóżku. 

Prokurator stawia wniosek, aby tych świad- 
ków, którzel wzywa oskarzenie, a których obe- 
cenie nigdzie odszukać nie można, w śledztwie 
poczynione zeznania odczytane zostały. 

Obecnie dr. Neuda powiada, że będzie się 
mógł obejść bez świadectwa br. Springera, lecz 
zbyt wielką wagę przywiązuje do świadectwa 
Seidlera, będzie się zatem sam starał wywie- 
dzieć o jego terażuiejszym pobycie. 

Przewodniczący: Upraszam teraz 
świadków, by zechcieli się z sali wydalić. Pa- 
nowie zaś Barychar i Koller, jako zastępcy po- 
szkodowanych uprawnieni są przysłuchiwać się 
rozprawie, mogą więc pozostać. 

Dr. Neuda: Akt oskarzenia wskazuje na 
pp. Ponńckla i Stradiota, Kramera i Stóllera, 
jako na rzeczoznawców w dziedzinie budowy i 
rachunkowości. Przeciw temu muszę się ža- 
strzedz. Orzeczenie rzeczoznawcy powinno być 
dla loika decydującem i niewzruszonem, orze- 
czenie jego powinno oprzeć się na prawdzie, 
wypływającej z głębokiego przeświadczenia i 
zaczerpniętej z umiejętności. Dla obrony nie 
może być wcale obojętnem, że niektórych panów 
już z góry jako rzeczoznawców swego fachu 
mianowauo, a tymczasem przyznano im prero: 
gatywy, które według ustawy o postępowaniu 
karnem przynależą rzeczoznawcom. Co do pp. 
Ponfickl i Stradiot, to już z tego względn nie 
mogą być jako rzeczoznawcy uważani, ponie- 
waż ani ja, ani mój klient nie byliśmy o ich 
wyborze poprzednio uwiadomieni, jak to §. 120 
p. k. przepisuje, a zatem nie mogliśmy się te- 
mu sprzeciwić i prosić o innych rzeczoznaw- 
ców. Sędzia śledczy nietylko, że uwiadomił o- 
skarzyciela o potrzebie zacytowania rzeczo- 
znawców, lecz poszedł jeszcze dalej, bo pozo- 
stawił mu do woli wybór takowych. 

W aktach znajduje się podanie sądu kar- 
nego, wystosowane do ministerstwa handlu 
pod dniem 10. marca 1874, W podaniu tem 
przedkłada sąd karny ministerstwu pytania, na 
które odpowiedź przez rzeczoznawców facho- 
wych zdawała mu się pożądaną, oświadcza je- 
dnak zarazem. że według jego zdania, najod- 
powiedniejsi ka temu wydają mu się z koleją już 
obeznani obaj komisarzy kolaudacyjni i autor 
sprawozdania o parku przewozowym, konkln. 
dując swą prośbę. ministerstwo raczy spowodo- 
wać gruntowną i wszechstronną odpowiedź na 
to pytanie przez mężów mu wskazanych. W o- 
sobistej swojej odpowiedzi do sądu krajowego 
pisze ministerstwo handlu, że zarządziło co po- 
trzeba, aby przysłane mu pytania przez wska- 
zanych rzeczoznawców wyczerpującą doznały 
odpowiedź. Prócz tego powiada ministerstwo, 


że na objawione mu w krótkiej drodze żądanie! 


RZE Z CE O ORAWY WAGONY 


sędziego śledczego zażądało opinię radcy sekcyj- |jako zastępcę poszkodowanych akejonarjuszów, 


nego dr. Ledylihn, co do przedłożonych pytań 
i przesyła ten elaborat do właściwego użytku, 

Ale nasuwają się jeszcze inne wątpliwości. 
Tak zwany rzeczoznawca p. Ponfick] jest urzę: 
dnikiem przy jeneralnej inspekcji kolejowej, za- 
tem jest podwładnym ministerstwu 1 sekwe- 
strowi, p. Stradiot zostawał dawniej w podo- 
bnym stosunku do p. sekwestrów, a obaj ci pa- 
nowie są autorami operatu kollandacyjnego, 
który stanowi podstawę do oskarzenia podnie- 
sionego przeciw Offenheimowi. Otóż ci panowie, 
którzy w interesie mniemanego poszkodowanego 
przeprowadzali kolondację i obrachowywali 
szkodę zrządzoną, mają teraz opiniować swoje 
własne dzieło i sami sobie wystawiać świade- 
etwo co do dawnych swych czynności. Sądzę, 
że co do p. Ponfickla i Stradiona jest to abso- 
lutnie niedopuszczalnem. 


Podobnie rzecz się ma co do przypuszcze- 
nia jako rzeczoznawców pp. Krammera i Stöl- 
lea. Obaj ci panowie byli swego czasu podwła- 
dnymi p. sekwestra, który i teraz jeszcze jest 
w możności przychylnem zaopiniowauiem swo- 
jem wyjednać im nagrodę. Już podczas śledz- 
twa pomagali oni panu sekwestrowi, jako donosi- 
ciele, robili poszukiwonia 1 o rezultatach tych 
poszukiwań donosili p. sekwestrowi. Nie można 
nawet przypuszczać, aby obaj ci panowie Stól- 
ler i Krammer co do swego orzeczenia się ró- 
żnili, gdyż podwładny Stóller nie będzie innego 
zdania, jak jego przełożony Kramer, aby rau 
się nie naraził, Prawo wymaga dwóch rzeczo- 
znawców, a w razie ich niezgodności rozstrzy- 
gać ma trzeci rzeczoznawca lub mają być inni 
rzeczoznawcy wezwani. Przy takim stanie rze- 
czy niezgodność w orzeczeniu jest niemożliwą 
i zachodzi pytanie, czy są to dwaj rzeczoznaw- 
cy, czy tylko jeden w dwóch osobach? Kra- 
mera i Stóllera używał sekwestr podczas śledz- 
twa do różnych czynności, ostatni doczekał si 
nawet awansu, gdyż nie jest już przy kolel 
Elżbiety, lecz komisarzem przy jeneralnej in- 
spekcji. Jeżeli coś podobnego byłoby dopuszczal- 
nem, natenczas wcale nie potrzeba rzeczoznaw- 
ców. W takim razie można poszkodowanego u- 
ważać zarazem jako rzeczoznawcę, a trybunał 
przyjąć może wszystko za dobrą monetę, co 
poszkodowany przytoczy. 

Obrońca dr. Neuda przechodzi teraz do o- 
mówienia stanowiska, jakie w tym procesie zaj- 
muje sekwester p. Barychar. Oskarzenie powo- 
łuje się na niego raz jako na świadka, drugi 
raz widzi w nim zastępcę towarzystwa kolei 
lwowsko-czerniowieckiej, w sekwestracji będą- 
cej. Co do pierwszej kwalifikacji obrońca niema 
nie do zarzucenia, występuje jednak energicznie 
przeciw drugiej. Oskarzenie mówi o towarzy- 
stwie kolejowem, będącem w sekwestracji jako 
o zastępcy poszkodowanych i uważa sekwestra 
jako prawnego jego zastępcę. Takie towarzy- 
stwo nie istnieje, niema ono też prawnego Za- 
stępcę, albowiem nieegzystująca fizyczna albo 
moralna osoba, nie może być zastępywaną. 

Kolej lwowsko-czerniowiecko-jasska składa 
się z trzech linii: Lwów-Czerniowce, Czerniow- 
ce-Snczawa, i Snczawa-Jassy. Pierwsze dwie 
linie należą do Austrji, ostatnia do Rumunii. 
Wszystkie trzy linie 76'/, mili dłngości tworzą 
całość nierozdzielną i jedno tylko towarzystwo 
pod nazwą c. k. uprz. towarzystwa kolei lwow- 
sko-czerniowiecko-jasskiej. Par. 9. statutów te- 
goż towarzystwa opiewa: Towarzystwo uznaje 
dla każdej akcji tylko jednege właściciela, 
akcje zaś nie są podzielne. Z tego wypływa, 
że nie masz towarzystwa, ani też akcji dla 
linii austrjackiej ILrwów-Czerniowce i Czerniow- 
ce Suczawa, tylko że każdy akcjonarjusz z ty- 
tułu swej akcji udział ma na wszystkich trzech 
liniach i że ani te akcje, ani też pretensje z 
tych akcji wypływające nigdy podzielone być 
nie mogą, 

Wedłng dekretu sekwestracyjnego z d. 7. 
pażdziernika 1874 sekwestrowi przysłuża prawo 
zawiadywania linią, popadłą w sekwestrację, ale 
i nie więcej, Prawo akcjonarjuszów, obejmujące 
całą linię, jest tem nienaruszone. Akcjonarjusze 
mają we Wiedniu swoją reprezentacją, t. j. 
prezesa kolei i Radę zawiadowczą. Walne 
zgromadzenie akcjonarjuszów zwoływane bywa 
co roku do Wiednia, komisarz rządowy na tych 
zgromadzeniach interweniuje, tu bywają kwestje 
pożyczki dyskutowane, zmiany statutów uchwa- 
lane i pożyczki ruchome przyzwalane. Gdy 
ustawa z dnia 19. maja 1874 zaprowadziła 
księgi kolejowe, sądy galicyjskie i bukowińskie 
pomimo, iż dotyczyła ona linii austrjaekiej, nie 
zadowoliły się prośbą sekwestra co do założe- 
nia ksiąg gruntowych, lecz zażądały interwencji 
towarzystwa lwowsko- czerniowiecko - jasskiej 
kolei. Reprezentacja akcjonarjuszów, pomimo 
że śledztwo przeciw Offenheimowi oddawna 
było wiadome, nie uznawała się za poszkodo- 
waną i nie przystępowała do oskarzenia, se- 
kwestrowi zaś nie udzielała żadnego pełnomo: 
cnietwa w tym względzie. Sekwestr zatem nie 
jest zastępcą akcjonarjuszów, jest'on tylko or: 
ganem egzekutywy, która gdzieindziej sądownie, 
tu zaś w drodze administracyjuej przeprowa- 
dzong została. 

Gdyby Wys. sąd przypuścił p. Barychara 


r y [4 s 
Różności. 
Nowa akademia. Zjawiły się niedawno 
na murach Londynn następujące afisze: „Profesor 
Rosnoy ma zaszczyt zawiadomić szanowną publi- 
czność, iż otworzy! szkołę żŻebractwa. W clągn 
sześciu lekcji podejmuje się wynczyć dzieci oddane 
swemu kierunkowi sposobów zmieniania postaci, u- 
dawania wszelkich kalectw bez żadnej szkody dla 
zdrowia, Za niewielkiem wynagrodzeniem profesor 
wszkaże najlepsze ulice, któreby można z powo- 
dzeniem eksploatować. Posiada kule, sztuczne pla- 
stry, psy dla niewidomych; wysyła też na prowin- 
cję wszelkie przyrządy, zapewniając pospiech i dy- 
skrecję. „Si non e vero, e ben trovato.“ 


Krwawa tragedja na scenie. Dzienniki 
hiszpańskie opisują zajście, jakie dnia 8. bm, wy- 
darzyło się na scenie teatru w Borgia, w Kalabrji, 
Nowoprzybyła do miasta tego trupa grała operetę, 
gdy nagle na scenie pojawił się jakiś pijak i za- 
czął wyprawiać hałasy. Po daremnych upomnieniach 
i prośbach, by zeszedł ze sceny, na rozkaz repre- 
zentanta władzy został wyprowadzony przez żołnie- 
rza, lecz po chwili powrócił z kilku innymi pija- 
kami i zaczął walkę na noże, pałasze i pistolety. 
Biedny przedstawiciel siły zbrojnej stracił przy tej 
sposobności dolną wargę, a wtedy dla postrachu 
wypalił z rewolweru w powietrze. Napastnicy w 
odpowiedź dali 11 razy ognia. Trzej żołnierze zo- 
stali ranni, ale i ów napastnik, oo wywołał zajście, 
padł przeszyty knlą przez pierś. Z trudnością na- 


stępnie przywrócono spokój i nwięziono aktorów tej 
nieanonsowanej tragedji. 

Na pomniku Livingstona w Westmin- 
sterze położono następujący napis, złotemi literami 
na czarnym marmurze: „Przywieziony przez swych 


wiernych towarzyszy, z poza mórz í lądów, spo- 
czywa tutaj David Livingstone, misjonarz, podró- 
źnik, filantrop; nr. 19. marca 1813 w Blantyre, w 
Lanarshire, umarł 1. maja 1873, w dolinie Chit- 
tambo, w krainie Ulala. Przez trzydzieści lat swe- 
go życia starał się usilnie ncywilizować rasy miej- 
scowe, wykryć tajemnice przyrody i znieść handel 


O godzinie pół do 10 zajął trybunał są- 
w takim razie miałbym z dwoma zastępcami|dowy swe miejsce. Przewodniczący, br. Witt- 
skarbu do czynienia, tj. z radcą skarbowym p. |mann, wezwał oskarzonego Offenheima, aby się 
dr. Kollerem, który w tym charakterze został |usprawiedliwił z poczynionych mu zarzutów. 
tu przedstawiony, * z p. Barycharem, którego | Oskarzony Offenheim mówi zwolna, dobo- 
tylko formalnie jako zastępcę nieistniejącego to- | rowym językiem, unikając starannie wszelkich 
warzystwa wprowadzić usiłowano. Dwaj zaś silniejszych wyrażeń. Widać, że się dobrze za- 
zastępcy dla obrony jednych i tych samych | stanawiał co ma mówić, a o czem milczeć 
praw według $. 50. p. k. nie mogą być dopu-| wypada Offenheimowi. 
szczeni. i pa Rodzice mi pomarli, ojcizc był początkowo 
W ten sposób, zdaje mi się, wykazałem | wielkim przemysłowcem, później zwrócił się do 
niemożliwość przypuszczenia p. Barychara do | politechnicznego, w którym udało ma się poro- 
rozprawy jako interesowanego, i mam nadzieję, bić Rilka znaczniejszych wynalazków. Był on 
że go i Wysoki sąd w tym charakterze nie kapitanem gwardji mieszczańskiej, obywatelem 
przypuści. (honorowym miasta Wiednia, oraz moskiewskim 
Prokurator hr. Lamezan. Nie sądzę, | konzulem jenoralnym, posiadał kilka orderów i 
aby sąd o donośności tego wszystkiego, co tu| medali. Umarł w r. 1851. 
obrońca poruszył, teraz już rozstrzygał, gdyż Co do mojej osoby, ukończyłem gimnazjum 
wątpię, aby panowie wotanci dotąd mogli byliji fakultet filozoficzny, póżniej uczęszezałem na 
się o całej sprawie dokładnie poinformować. |prawo. Po ukończenia studjów prawno-polity- 
Nie może on zresztą pojąć, dla czego obrońca |eznych, wstąpiłem do urzędu skarbowego. Po 
ze swemi zarzutami przeciw prawdziwości ze | złożeniu egzaminów przeszedłem do komory 
znań i uczciwości zeznających nie czekał chwili, |nadwornej, gdzie aż do śmierci ojca w depar- 
kiedy ci rzeczoznawcy będą przesłuchiwani. | tamencie jeneralnych konzulatów byłem zatru- 
Zbijając zarzuty, poczynione przez obrońcę |dniony. W r. 1849 za Brucka wstąpiłem do mi- 
przeciw przesłuchaniu pp. Ponfickla i Stradiota | nisterstwa finansów jako koncypista, właściwie 
jako rzeczoznawców, przywodzi p. prokurator, | jako zarządca administracyjny przy dyrekcji 
jak niesłusznem było twierdzenie obrońcy, iż| budowy kolejowej. W roku 1854 po ukończe- 
oskarzyciel nim przedłożył pytania rzeczoznaw: |niu budowy kolejowej przez Semering, w któ- 
com, pierwej się nad niemi sam zastanawiał, ijrej przez caly przeciąg czasu czynny udział 
w tym względzie rady trzecich osób zasięgał. |brałem, zostałem powołany do ministerstwa 
Jeżeli to twierdzenie p. obreńcy nie jest tylko |handlu, a to wyrażnie dla wzięcia udziału w 
lapsus linguae, i jeżeli wyrażenia „oskarzyciel* | wypracowaniu prawa koncesyjnego. Wywiąza- 
użył nieprzypadkowo, to w takim razie muszę|wszy się chlubnie z przypadłego mi zadania, 
już teraz wyjaśnić do tyla sytuację, Że w tym | zostałem mianowany ministerjalnym koneypistą, 
wypadku niema tu innego prócz mnie oskarzy-| którą to godność do dziś jeszcze piastuję, o- 
ciela, jakoteż że poczytuję sobie za honor, sta- | trzymawszy na to przyzwolenie cesarskie. 
nowisko to wyłącznie sam zajmować. Pan o- W roku 1856 po wejściu w życie prawa 
brońca wskazując na oskarzyciela, wskazał na | koncesyjnego, otrzymałem posadę przy kolei 
osobę p. ministra handlu. Ja neguję zupełnie | Karola Ludwika jako zastępca jeneralnego se- 
przymiot oskarzyciela dr. Banhansowi, eksce- | kretarza, gdzie aż do roku 1864 zostawałein. 
lencji i ministrowi handlu, i sądzę, że w tem| W tym właśnie czasie powstała we mnie myśl 
niczem nie ubliżam jego osobie. | przedłużenia tej kolei do wschodniej granicy 
W sprawach karnych tylko moja osoba po- | państwa, tj. założenia kolei Lwowsko-czernio- 
wołaną jest do roli oskarzyciela. Zatem zaprze- | wieckiej, Przyprowadziwszy to trudne zadanie 
czam jakobym jakiekolwiek pytania układał, i|do skutku, otrzymałem dnia 1. maja 1864 no- 
na takowe żądał odpowiedzi rzeczoznawców, | minację na jeneralnego dyrektora tej kolei. Po- 
lub je odbierał. Jeżeli tu przeciw rzeczoznawcom | zycję tę zajmowałem aż do października roku 
Ponfiecklowi i Stradiotowi podniesiono obawy |1872, tj. do chwili, gdy pewna wysoko posta- 
parcjalności dlatego, iż zostają oni w stosunku | wiona osobistość imieniem ministerstwa handlu 
zależności do jeneralnego inspektora, to jestem | zapewniła mnie, że w razie podania się mego 
zdania, że jeżeli ktoś zeznawać ma pod przy-|do dymisji, zamierzony sekwestr kolei nie bę- 
sięgą i o rzeczach tak wielkiej domosłości, ten|dzie wykonany. Dymisję moja podałem na ręce 
nie będzie zważał na jakiekolwiek osobiste sto- | ministra handlu 2. października r. 1872, z cze- 
sunki z osobami, zresztą oddalonemi, i nie bę-|go tenże był wielce uradowanym. pomimo to 
dzie się dawał przez nich powodować. To, cojjednak w kilka dni póżniej nastąpiła sekwe- 
przeciw przesłuchaniu Krammera i Stellera ja- |stracja kolei. Później złożyłem wszystkie moje 
ko rzeczoznawców przytoczono, zdaje mi się | urzęda, prezydenta, zastępcy prezydenta i człon- 
jeszcze mniej nzasadnionem. Są to rzeczywiście |ka Rady zawiadowczej rozmaitych towarzystw 
rzeczoznawcy, o których powołaniu p. obrońca przemysłowych i cofnąłem się zupełnie do ży- 
został zresztą zawczasu uwiadomiony. Być mo- | cia prywatnego. 
że i wydaje mi się całkiem naturalnem, jeżeli | Majątek odziedziczony po rodzicach odda- 
obaj ci rzeczoznawcy przy rozpoczęciu docho- |łem siostrze. W czasie mojego ożenienia posia- 
dzenia pytani byli przez sekwestra o zdanie, |dałem około 100.000 złr. majątku, w którym 
gdyż rachunkowość kolejowa jest to specjal-|mojego własnego było do 50.000 złr, Nie bawi- 
ność w swoim rodaju, której zwykła buchhalte- łem się w spekulacje, nie grywałem na gieł- 
rja podołać nie zdoła. dzie, byłem jednak zawsze szczęśliwym w lo- 
Trzeci zarzut pana obrońcy dotyczy zastę-|kowaniu mojego małego kapitaliku. 
pcy poszkodowanych akcjonarjuszów. Nad tem, Cały mój obecny majątek wynosić może 
co tu powiedziano, iż niema tu osób takieh,|800.000 do 1,000.000 złr. Dokładną jego cyfrę 
któreby przeciw oskarzonemu swoje cywilno-| podać mi niepodobna, gdyż majątek ten składa 
prawne pretensje podnieść zdołały, muszę wy-|się z kilku kamienic, gruntów i z papierów 
razić moje zdziwienie. Są tu takie osoby. Są | wartościowycu. Sądzę, że się nie pomylę, jeżeli 
tu akcjonarjusze kolei liwowsko-Czerniowiecko- | podam majątek mój w realnościach na 800,000 
Suczawskiej, są tu posiadacze priorytetów pier- |złr. Prócz tego posiadam w papierach 3 — 
wszej i drugiej emisji, z której pierwsza  pre- | 400060 złr, Wartość ich jednak rzeczywista skat- 
notowaną jest na linie Lwów-Suczawa, a druga | kiem katastrof finansowych uie przechodzi 10, 
na linię Suczawa-Jassy, jest jeszcze zapewne i | nominalnej wartości. Przed katastrofą wynosił 
wiele innych wierzycieli. Jeżeli co prawda, ko-|mój majątek 2 do 2'/, milionów. 
lej ta zaprotokołowaną jest pod firmą Lwów- Przewodniczący: W r. 1851 posiada- 
Czerniowce-JaSsy, i stanowiła dawniej korpus |łeś pan 30 do 50.000 majątku, jakim sposobem 
jeden, to od chwili zaprowadzenia sekwestru | wzrastał majątek pański do takiej wysokości? 
rzecz się zupełnie zmieniła. Sekwester rozdzie- Osk. Offenheim: Jak już powiedzia- 
lił te dwie przestrzenie a to właśnie z przyczyn |łem, od dawna pracowałem na polu technicz- 
o prawomocność których właśnie rozpoczynamy | nem i przemysłowem. Podstawę jednak do dzi- 
walkę. Zarządcy kolei przysłuża prawo stawa-|siejszego majątku dała pośrednio kolej lwow- 
nia w obronie poszkodowanego towarzystwa.  |sko-czerniowiecka. Nie jakobym majątek mój 
Po krótkiej replice ze strony obrońcy i|zrobił z tej kolei, lecz mozolne przyprowadze- 
takiejż duplice ze strony prokuratora, sąd uda- |nie do skutku tego towarzystwa, niemniej sze- 
je Się na ustęp. roko rozgałęzione znajomości, które przy tej 
Po 15 minutowej przerwie ogłasza przewo- | sposobności porobiłem, posłużyły mi do ugrun- 
dniczący, iż trybunał co do zarzutów poczynio- | towania mego przyszłego stanu majątkowego. 
nych przez obrońcę przeciw przypuszczeniu pp. |Przyprowadziwszy mozolne to dzieło szczęśli- 
Ponfickla i Stradiota jako rzeczoznawców po-|wie do skutku, otrzymałem nagrody 50.000 
weżmie uchwałę dopiero po przeczytaniu aktu |złr. Najróżnorodniejsze stosunki moje we Fran- 
oskarzenia i wysłuchaniu oskarzonego. Co się| cji, Niemczech a giównie tu we Wiedniu umo- 
zaś tyczy zarzutów, podniesionych przeciw pp.|żliwiły mi udział w przedsięhiorstwach finanso 
Kramerowi i Stóllerowi, to takowe już orze-|wych różnych krajów. Prócz kolei lwowsko- 
czeniem kolegium sądowego jako nieistotne u:-|czerniowieckiej brałem czynny udział przy 
znane zostały. Co do trzeciego zarzutu wzglę- | dziewięciu jeszcze innych kolejach w Austrji, 
dem przypuszczenia sekwestru do rozprawy ja- |a wiele z tych kolei powstanie swoje muie za- 
ko zastępcy poszkodowauych akcjonarjuszów, | wdzięcza. Prócz tego przy wielu zakładach 
uznaje trybunał, że sekwestrowi przyznane są finansowych piastowałem urzędy prezydenta, 
wszystkie prawa, wypływające z zarządu na| wiceprezydenta, a przy siedmnastu zakładach 
podstawie $. 1029 pow. kodeksu cywilnego „O |zajmowałem posadę członka Rady zawiadow- 
zarządzie majątkowym.“ Sekwester jest zatem |czej. W taki sposób przyszedłem do majątku, 
uprawniony zastępywać poszkodowanych. Po-|który teraz opinię publiczną tak mocno zadzi- 
tem nastąpiło odczytanie akty oskarzenia. wia. Byłbym niezawodnie dorobił się jeszcze 
Wiedeń 5. stycznia 1875. | większego majątku, gdybym tak postępował, 
W dniu dzisiejszym udział publiczności w |jak mi to opinia publiczna przypisuje. 


procesie Offenheima jest jeszcze mniejszy niż Przewodniczący. Proszę pana opowie- 
dnia wczorajszego, dzieć nam, w jaki sposób powstała kolej Lwow- 


się pastwą płomieni, Tylko gołe ścjany świecą dziś 
ruiną. Największą szkodą jest strata księgozbioru, 
który ceniono na 30.000 rnb. sr. chociaż niemniej 
garderoba i maszynerja szczególnie taka, jakiej 
wymagało przedstawienie opery „Rusałka* wielką 
miały wartość. Straty przedsiębiorcy Medwedjewa 
są olbrzymie. Gmina traci daleko mniej, gdyż jak 
mówią, bndynek był asekurowany na 55,000 r. sr. 


sztylet i pistolet. Krzesiwa i nożyki ludowe z oko- 
lic naddniestrzańskich. — Powyższe dary zostały 
równocześnie odesłane do Rapperswylu pod adresem 
hr. Platera, 

Przy tej sposobności zapytujemy publicznie p. 
hr. Platera, co się dzieje z urzeczywistnieniem 
projektu urządzenia powszechnej wystawy polskiej 


marzynami, który pustoszy środkową Afrykę, gdzie|w r. 1876 w Rapperswylu, Wiadomo nam bowiem, 
też napisał te ostatnie wyrazy: „wszystko, co mo-|że znaczna ilość producentów, fabrykantów i ręko- 
gę zrobić w mojej samotności, ogranicza się do | dzielników w Galicji przygotownje okazy, dopytu- 
wezwania hojnych błogosławieństw boskich dla |jąc się o termin tej wystawy. Należałoby zatem 
wszystkich tych, — bez względu na to, czy to bę- najpierw u rządu szwajcarskiego wyjednać zezwo- 
dą Amerykanie, Anglicy czy Turcy, którzy przy- | lenie, następnie postarać się o subwencję od wszyst- 
czyniają się do zniesienia tej plagi ludzkości.“ Na | kich korporacyj, Izb handlowych, reprezentacyj 
drugiej stronie marmurowej bryły, wypisane są te | krajowych, niemniej pojedyńczych osobistości, utwo- 


dwa wiersze: 


rzyć komitet miejscowy, zamianować delegatów za- 


„Tantus amor veri. — Nihil est quod noscere | miejscowych, jednem słowem wszystkie przygoto- 


molim 
Quam fluvi causas per saecnla tanta latentes.“ 
Dla Muzeum narodowego w Rapperswyl 
ofiarowano na ręce H. Jasieńskiego następnjące 
przedmioty : 


wawcze roboty poczynić. Wystawa tego rodzaja 
byłaby dla całego obszaru ziem Polski pod wzglę- 
dem ekonomicznym bardzo doniosłą. Płodów i wy- 
robów naszych, zachód Europy znpełnie niezna i 
nie umie się nawet z nami skomunikować. Więc 
|przystępujmy do dzieła. 


1) Panna Józefa Torosiewicz z Hołowczyniec : 
znpełny ubiór włościanki z okolic naddniestrzań- Kollegium dla dam otwarte niedawno 
skich, wyszywany, z strojem na głowę z paciorka- |we Wiedniu, a poświęcone matematyce, liczy w 
mi i zausznicami. dwóch oddziałach około 200 słuchaczek, Nadzwy- 

2) Teofl Dziembowski z Skałata: Dzieł ró- |czajną tę liczbę uczennic nsprawiedliwia tylko to, 


żnych przeważnie polskich z tamtego stulecia to- |iż wiele żon i córek profesorów nniwersytetu, gi- | 


mów 16, brosznr 6, monet srebrnych starych prze- | mnazjów i szkół realnych przykładem swym zachę- 
ważnie polskich sztuk 13, miedzianych sztuk 4. |cają inne kobiety. Wykłady odbywają się każdej 

3) Bittner z Skałatu: jedną srebrną starą pol- | Soboty i trwają od 2—4 i od 5—7 godziny po po- 
ską monetę. łudniu. | 

4) Ks. kanonik Rzepiński z Toustego : Dekret Pożar teatru w Kazaniu. W nocy z 15. 
Augusta II, z r. 1715, mocą którego nadaje 00. |na 16. grudnia wybuchną! w miejskim teatrze w 
Kamedułom prawo poboru sześciu beczek soli wie- | Kazaniu nad Wołgą pożar, który trwał aż do dnia 
lickiej rocznie, 16. po południu. (rołos pisze o tym wypadku: 

5) H. Jasieński: Siekierę krzemienną z epoki | „Całe urządzenie teatru, dekoracje, biblioteka, gar- 
kamiennej, wyoraną nad Zbruczem. Staroświecki| deroba, maszynerje i wszystkie rnchomości stały 


Przyczyną pożaru była lampa która spadła na scenę 
z za kulis, 


W Krakowie odbyć się miało wczoraj po 
południu pierwsze posiedzenie tamtejszej komisji 
konkursowej teatralnej, Członkami jej są: pp. 
Bartels, Karol Estreicher, Ant. Kłobukowski, Sta- 
nisław Koźmian, Henryk Lisicki, Aleks. Ładnowski, 
Miecz. Pawlikowski, hr. Artur Potocki, Łucyan 
Siemieński, Marjan Sokołowski, Aleks. Sznkiewicz i 
hr. Stan, Tarnowski. Ostatni termin do składania 
ntworów dramatycznych konkursowych kończy się 
15. b. m. 

—  Lecocq. Dla tych, którzy |operetkę Lecocqua 
„Angot* nazwali utworem niemoralnym i nieorygi- 
nalnym, a powoływali się na powagi nieznane dla 
poparcia swego zdania, cytnjemy tu nstęp z pisma 
warszawskiego Wiek: „We Włoszech najpopnlar- 
niejszym kompozytorem obecnie jest Liecocq, autor 
operetki „Angot“: Dziennik włoski Opinione na- 
zywa go wybornym naśladowcą dawnej włoskiej 
buffy a szczególnie Cimarosy. Mylą się ci, co 
kompozytora tego nazywają Dastępcą Offenbacha. 
Nie ma między nimi nic wspólnego. Podczas gdy 
ostatni jest zawsze trywialnym, mnzyka Lecocqua 
jest świeżą, lekką a zawsze szlachetną. Nie było 
też potąd przykładu, aby który atwór sceniczny o- 
biegł z tą szybkością sceny enropejskie, co ostatnia 
operetka tego kompozytora Girofle Gtrofla. W nie- 
spełna dwóch miesiącach była ona przedstawioną 
w 32 miastach.“ 


sko-Czerniowiecka, jak się ona dalej rozszerzył; 
i co z tego wynikło? Czy kolej Karola Ludyi 
ka posiadała przywilej do przedłużenia swoje 
linji ze Lwowa do Czerniowiec? 

Oskarzony Offenlieim, Gdy W roke 
1856 wstąpiłem do koleji Karola Ludwika, po- 
siadała ona już przywilej wykonywania wszyst. 
kich kolei, prowadzących ku moskiewskiej i ry- 
muńskiej granicy, jeżeli oświadczy swoją goto- 
wość, iż w przeciągu trzech miesięcy, po otrzy. 
manem zawiadomieniu o staraniu się o koncesje, 
pod równemi warunkami do budowy takiej linji 
przystąpi. Wobec kryzys kolejowej w r. 1857, 
niepodobna było wynaleźć w Austrji odpowie: 
dnich kapitałów do budowy linji w okolicach, 
zaledwie z nazwiska znanych, dlatego to do rg, 
ku 1859 ze strony kolei Karola Ludwika żą- 
dnych kroków w tym względzie nie przedsię. 
wzięto. Moją ideą było, że kolej Karola Ludęj. 
ka wtedy tylko prosperować może, jeżeli nam 
sią uda dotrzeć do portów Czarnego morzą, 
Myśł ta też spowodowała mnię do przyjęcia po, 
sady przy tej kolej. Widząc jednak nieczyy, 
ność w tym względzie tak dyrekcji, jakotąż 
Rady zawiadowczej, wyprosiłem sobie pozwy. 
lenie do wprowadzenia tego przedsiębior. 
stwa w życie. Ponieważ w Austrji trudo 
było wynależć potrzebnych kapitałów, udałem 
się do Anglji. Tam też znalazły się wpływową 
osobistości, gotowe zaryzykować dla tego pro- 
jektu czas i pieniądze. i 

Na każdy sposób przedsiębiorstwo to było 
ryzykowne, ponieważ wówczas wszystkie koleją 
austrjackie tak w kraju jak i zagranicą bar. 
dzo były zdyskredytowane. Łatwiej było W An- 
glii pozyskać kapitały dla wołoskich ! moj. 
dawskich kolei. Na początku roku 1861 odby 
łem podróż do Księstw Naddunajskich ze Zną 
nym w całym świecie przedsiębiorcą kolejowym, 
Tomaszem Brasseyem. Anglikom podobał si 
nrodzajny ten kraj, jakoż na miejscu Zāaľaz 
przedsięwzięli trasowanie kolei z Gałaczu do 
granicy austrjackiej koło Suczawy, TOWnież 
trasowanie gałęzi kolejowej z Suczawy do Jass 
Projekt ten wkrótce przyszedł do skutku. Rzą 
dowi ramuńskiemu podobał się także ten Pro. 


jest, bo 25. kwietnia 1862 pozyskaliśny koncesję 


budowy mołdawskiej kolei z Gałaczu do pół. 
noeno zachodnie, granicy Mołdawii. Uzyskaw. 
szy tę koncesję udaliśmy się do Anglii, gdzie 
przedsiębiorstwo to wyłożone zostało do pu- 
blicznej subskrypcji. Subskrypcja się nie udałą, 
częścią dla braku pieniędzy, po części ZAŚ, Że 
kolej tę, niemającą zwązku ze Lwowem, Uwą.- 
żano za nierentowną. 

Przew. Czy przy staraniu się 0 TUMuf. 
ską koncesję brali udział magnaci polscy ?, 

Osk. Offenheim. Tak jest, koncesjoną. 
rjuszami byli wówczas ks. Leon Sapiehą 
Piotr Maurogeni. Ostatni bardzo się tą koleją 
zainteresował a nawet po większej częsc! Sam 
poniósł koszta trasowania. 4 

Przew. Czy brałeś pan wtedy udział jako 
koncesjonarjusz? , 

Osk. Offenheim. Nie, lecz tylko jake 
urzędnik kolei Karola Ludwika, która w tem 
przedsiębiorstwie upatrywała wielki swój late. 
res. Przy tej sposobności podnieść muszę, iż w 
żadnem przedsiębiorstwie kolejowem jako Kon- 
cesjonarjusz lub założyciel udziału nie brałem, 

Przew. Czy miałeś pau pełnomocnictwo 
wtedy od ks. Sapiehy ? 

Osk. Offenheim. Nie, gdyż pierwszym 
koncesjonarjuszem był Piotr Maurogeni, ja Zaś 
byłem niejako tylko zastępcą ks. Sapiehy. Nie- 
powodzenie to nie odstraszyło mię weale, przy- 
szedłem bowiem do przekonania, że gdy rzecz 


nie udała się od dołu do góry, trzeba ją na 


powo rozpocząć od góry na dół. 

W roku 1863 wystąpiło konsorcjum Leona 
ks. Sapiehy, starając się o koncesję na to przeq. 
siębiorstwo. D. 11. stycznia 1864 udzieliło mi. 
nisterjum Rechberga koncesję, i muszę dodąć, 
że to była pierwsza koncesja, która ule- 
gła dyskusjj w parlamencie, gdzie badano 
wszystkie jej szczegóły, zanim ministerjum Zdg. 
ła!lo przedłożyć ją Najj, Panu do sankcji. Poq- 
niesiono ofertę, która budowę kolei o 2 miliony 
złr. taniej przeprowadzić się ofiarowała, a mnie 
stawiano warunek, bym za tę samą cenę kolej 
wystawił, albo od starań od koncesji odstąpił, 
Wybrałem pierwsze i udałem się natychmiągt 
do Anglii, by pożyczkę szybko przeprowadzić, 

Tu rozmaite napotkałem trudności, tak dą. 
lece, że projekt siedm razy upadał zanim przy. 
szedł do skutku. Wybuchła wojna w Dani, a 
w Galicji ogłoszono stan oblężenia. Równoczę. 
Śnie pożyczkę 1864 r. negocjowano, i tak Diski 
kurs emisyjny jej podano, że projekt mój Rie- 
mał obalony został, Aby zapewnić urzeczywi. 
stnienie planu, przedstawiałem, że kapitał wło- 
żony z góry zapewniony zostanie, i w ten Spo- 
sób Towarzystwo Limited utworzone, działające 
w dwóch kierunkach, by 1) tak wielki kapitał 
zgromadzić, jaki w Austrji do ntworzenia ban- 
ku wymagają, i 2) by w założeniu tego Tową. 
rzystwa w Austrji brać udział. Wkrótce Com. 
pany-Limited ogłosiła swój prospekt. Rezaltąt 
jej działania był korzystny, a d. 23, czerweą 
1864 odbyło się pierwsze posiedzenie Rady za: 
wiadowczej Towarzystwa anstrjackiego, % ją 
zostałem mianowany d. 18. kwietnia 1864 Oku 
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— Napady wilków. Czytamy w (katie 
„Wilki zaczynają w wielu stronach Europy zaglą, 
dać do mieszkań ludzkich. W Alzacji zachodzą one 
do wsi i porywają psy a nawet dzieci, a jak do. 
nosi Gaz. Czerniowiecka, napadają po wsiach lą. 
dzi i bydło w powiecie Koemańskim na Bukowinie, 
Na drodze z Rewakowie do Ożechlika znalezioną 
tylko potarganą odzież kobiety przez wilków po. 
żartej, pod Koemaniem porwały wilki sześć OWięę 
a pod Szypenicami zjadły pastucha, Włościanką 
jedna napadnięta przez wilka, zawdzięcza ratlney 
tylko grnbemu kożuchowi. Wilk schwyciw8ZY zą 
kożnch, wyrwał kawał jego i zaplątał kły w barą. 
nich kndłach, a włościanka dopadła przea ten Czas 
młyna.* 


— Orfeusz mańką. Niedawno znaleziono o). 
brzymią statuę Orfeusza, z której można Się Prze. 
kanać, że sławny ten mnzyk był mańkntem, boy 
lewem ręku dziewięciostrónną trzyma lirę. 


O wyprawie do bieguna  północhego 
którą rząd angielski w r. b. wysyła, og!*82A Ti 
mes bliższe szczegóły. Wedłng tego wyruszyć mą. 
ją dwa parowce, urządzone i dobrze Zaopabrzonę 
do tej podróży na wiosnę r. 1875 z osadą Skłągą, 
jącą się z 60 ludzi. Jeden obsadzony 25 ludżmi 
zatrzyma cię w zatoce Smitha jako rezerwa, Pod 
czas gdy drugi ruszy dalej na półnoć, nieoddalają, 
się jednak bardzo od pierwszego okręta. W Jesie 
ni 1875 będą się robić przygotowania w tym Celu 
aby na wiosnę 1876 operacje na biegunie Možni 
rozpocząć, Na sankach i łodziach ruszy osadą ką 
zbadaniu okolic dotychczas nieznanych bieguna 
poczem ekspedycja cofnie się ku duńskiej O8adzi. 


Upernavik, 
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przez koncesjonarjnszów angielskich prowizo- 
rycznym członkiem Rady zawiadowczej z pen- 
sją 15000 złr. (D. c. n.) 


Z Iwowskiej Rady miejskiej. 
Posiedzenie z dnia 4. stycznia, początek o go- 
dzinie 7ej wieczorem. 


Następnjące zapadły uchwały: » 
Wykonanie robót drukarskich i autograficz- 


wadził na ulicę. Sługę musiano w skutek zadanych 
jej w głowę ran, odwieżć do szpitalu Winowajca 
zaś zbiegł z domu, zanim go policja przyareszto- 
wać mogła. — D. 4. bm. około godziny 2 po po- 
łuduiu wszczął się ogień w piwnicy domu pod 1. 
27 przy ulicy Wekslarskiej, i zniszczył kilka ka- 
wałków starych desek i szmaty tam złożone, w 
krótce jednak przez miejską straż ogniową stłu- 
miony został. Ogień powstał z winy przekupki pie- 
czywa, izraelitki, która pozostawiła była w piwni- 
cy garnek z Żarzącemi węglami. — Komisarjat po- 


czenia szkandału kazał wołać e. k. żandarmerji. 
Nie wchodzimy w to, 


lat dłażej i 
całej Galicji 
rzędnika. 
Ponieważ podobne szkandały prawych urzę- 
dników tylko demoralizują i zniechęcają, przeto w 


w tej samej raudze pozostającego w 
z prawości i uczciwości znanego u- 


opierał się p. inspektor W. reflektując nieustannie |dr: Stelli.Sawickiego jako też na wiersze Lenarto- 
zapominającego się p. komisarza, któren dla zakoń- | wicza i Tarnowskiego. 


Czytamy w dzienniku Pharc d'Alexandrie 


czy i o ile miał p. kos| wychodzącym w Alexandri, w Egipcie, co następnje: 
misarz S. prawo do podobnego wystąpienia, fak- | „Nasi czytelnicy znają już Messager d Orient z 
tem dokonauym jest, że deshonorował o kilkanaście | Wiednia, z którego robiliśmy często wyciągi. 


Na- 
czelny redaktor tego pisma znajduje się od kilku 
dni pomiędzy nami i ma zamiar ndać się na kilka 
tygodui do Kairu, a ztamtąd kontynuować dalej 
swoją wycieczkę naukową do Smyrny, Konstanty- 
nopola, Aten, Bukaresztu. Sposób którego używa 


Na targach północnych Niemiec ceny pszenicy 
utrzymały się przy widocznej chęci do knpna a 
pszenicę czystą białą nawet wyżej płacono. Środ- 
kowe Niemcy a mianowicie Saksonia obecnie za- 
rzncone ze wszystkich stron dowozami, przy bar- 
dzo zmniejszonym popycie ceny na chwiejne i u- 
sposobienie co raz słabsze. 

W ogóle stan rzeczy jeszcze się ma dobre nie 
zmienił i ciągle jest położenie wyczekujące. 

U nas na zboże transito z workiem płacono: 

Pszenicę za korzec 6.50—7.50 


nych dla gminy m AD? RE 4 Z licji w Podwołoczyskach ściga Zaleła Kellera, kup- |tym wypadku i w ogóle w interesie stanu urzę- |pan Bronisław Wołowski, zwiedzania przez lat kilka Żyto dog 4.50—5.50 
leini (od 1. stycznia 1875 r. WW PALETA EN ia czyka, rodem ze Lwowa, który przedwczoraj wie-|dniczego jest pożądanem, raźne przeprowadzenie |z rzędu wszystkich krajów wschodnich, nadał wiel- Jęczmień „  „ — 4.26—4.75 
p. Wojciechowi Manieckiemn, który opuści ʻo | ezór uciekł z Podwołoczysk, sprzeniewierzywszy | dyscyplinarki, i zrehabilitowanie nadwyrężonej po- |kie znaczenie jego dziennikowi i to nie tylko w Groch „ „  6.50—7.50. 


z cen fiskalnych. 

Przyjęto oferty pp. Cybulskiego i Wernera na 
dostawę w r. 1875 żelaza, stali i innych materja- 
łów kruszczowych; Kindela i Córza na wykonanie 
robót blacharskich; Kuchalskiejso, na roboty Ślu- 
sarskie , Romera, roboty lakieruic kie ; Frankowskiego 
roboty szklarskie; Jankowskiego, roboty bednar- 
skie; Jana Fiali, roboty stolarskie ; Ehrenpreisa, 
soboty ciesielskie; Berskiego, roboty murarskie i 
garnczarskie. ! 

Jeden reknrs w sprawie budowniczej odrzucono. 

Udzielono przyrzeczenie przyjęcia do gminy 
pp.: Józefowi Ienieckiemu i Aleksandrowi Łuniew- 
skiemu, pracującym w Wydziale krajowym. 

Rada uchwaliła na lokalność milicji krajowej 
600 zir. 

Na samym końco przyjęła w całości instrukcję 
Gla grabarzy miejskich, a co do opatrzenia miej- 
sca na nowy cmentarz (zamiast Grodeckiego) — 
poleciła to osobnej komisji. 


— We środę odbyła się piąta i ostatnia próba 
muzyczna tegorocznych tańców karnawałowych, 
wykonana przez muzykę 30 putku br. Jabłoński, — 
Słysząc kompozycje tegorocznych tańców, mimo- 
woli smutne musimy zrobić spostrzeżenie, że co do 
mazurów, nie możemy objawić hołdu zupełnego ża- 
dnemu z tych, które na tegorocznych próbach ode- 
grano. Brak im formalnie oryginalności, Życia i 
rzeskości, a jedynie tylko wykonanie wyborne przy- 


.| czył się kumom pięknie kowal z Łękawicy, w Tar- 


500 złr. ze szkodą spedytora Rosenberga. Zbiegły 
liczy lat 38, jest wzrostu średniego, czarnego za- 
rostu, był ubrauym w ciemno-granatowy surdut zi- 
mowy, w czapce i miał na sobie plaid. — Dnia 
4. bm. aresztowała policja Władysława Kleinera, 
szeregowca od 30 pułku piechoty, który zamierza- 
jąc uciec ze Lwowa, chciał sprzedać ubiór swój 
pewnemu tandeciarzowi. Udstawiono go do koszar 
na cytadełę, zkąd jaż dniem podpród był się wy- 
dalił, — Fedko Pahusz, włościanin z Lesniowiec 
pod Nawarją, doniósł d. 4. bm. policji lwowskiej, 
iż mu niewiadomi złodzieje skradli ze stajni zam- 
kniętej po rozbicin trzech kłódek parę koni ka- 
sztanowatych, ze sankami w łącznej wartości 112 
zir. Jeden koń miał łat 4, drugi lat 16, z białą 
gwiazdką na czole. — D. 4. bm. w południe skra- 
dziono Kseni Piskowej z zamkniętego pomieszka- 
nia w domu Narodnym za pomocą witrychu 7 szna- 
rów korali w wartości 50 złr. — Kłótwia z żoną, 
do tego stopnia zniechęciła Franciszka Wójcika, że 
c. d. 29. grudnia w chęci otrucia się zażył kwasu 


wagi pana inspektora W. 


(M) Z pod Rohatyna. Odpowiedź na 
korespondencję (r). z Rohatyńskiego 27. grudnia, 
umieszczoną w Dzienniku Polskim 31. gru- 
dnia 1874. 

Podpisany znakiem (?) korespondeut z Roha- 
tyńskiego, zaambarasowany, co by miał odpowie- 
dzieć na pytania „wie heissen Sie?“ i obawiający 
się bez „Żelaznego listu* Bpotkać żandarma w Ro- 
hacynie, niech raczy usłuchać zdrowej rady, i isto- 
tnie nie pojawia się w Rohatynie, bo sądząc z po- 
wyższych kwalifikacji, chociażby był niezdolnym 
do wojska, może się w istocie znaleźć w „nie lada 
kłopocie, a całe spokojne obywatelstwo bardzo 
będzie rade, że zastępcą starosty w Rohatynie ani 
dawna zasada „neminem captivabimus*, ani zasa- 
dy naszego konstytucjonalizmu nie powstrzymają 
od spełnienia obowiązku względem osób, których 
przeważa „,Gendarmer*, lnb kodeks karny. Nie mo- 
że zadziwiać, że umysły tak usposobione, jak za- 


sprężystego i z taktem urzędnika, gdyż za dawne- 
go wielce zacnego lecz zarazem wielce nległego i 
miękkiego starosty, rozpanoszyły się rządy „jar- 
markowe, a przykro jest obywatelskim sercom 
jarmarkowych filarów, panującego w Radzie pań- 
stwa konstytucjonalizmu, ujrzeć się wyproszonemi 
z gmachu rohatyńskiego starostwa i postawionemi 
na równi z każdym zwykłym goimem. Tak, tak 
narodzie, żyd wobec prawa równy z goimem! ta- 


nowskiem, Ldwik Rępała, 
prawiał w swym domu chrzciny, podczas których 
zaczął bić swą żonę, a gdy goszczący u niego 
włościanie ujęli się za biedną kobietą, chwycił Rę- 
pała za strzelbę, udał się na strych, a strzeliwszy 
ztamtąd do odchodzących Pawła Steca, Jana Ła- 
będzia i Józefa Wierzbickiego, znacznie dwóch o- 
statnich skałeczył, Wytoczono przeciw temu „wol- 
nemu strzelcowi* śledztwo karne. 


Dnia 26. grudnia wy- 


Egipcie ale także i w Konstantynopołu i w samejże 
Europie, gdzie od pewnego czasu poczęto się zaj- 
mować z wielkiem zajęciem tem, co się dzieje na 
Wschodzie. To też p. Wołowski, liczy już w kra- 
jach, które zwiedził licznych i wpływowych przy- 
jaciół. Najpoważniejsi ladzie Wschodu, oddali się 
do usług dyrektora Messager d'Orient, aby mu do- 
starczyć informacji prawdziwych o naszych stro- 
nach, znanych z zupełnie fałszywego stanowiska w 
Europie. Messager d'Orient będzie nam dawał w 
streszczeniu nowiny z Europy a mianowicie z Nie- 
miec, z Moskwy i z państwa anstro-węgierskiego i 
będzie usiłewał stworzyć sobie czytelników w naj- 
wyższych sferach, a nas da dokładnie poznać Eu- 
ropie.“ Tenże sam dziennik w innym numerze do- 
nosi, że pan Br. Wołowski był przyjmowanym po- 
dobnie jak i lat zeszłych na audjencji prywatnej 
przez Khediwa Egiptu, Izmaela I. My dodajemy z 
naszej strony, że to jnż trzecia podróż p. Wołow- 
skiego na Wschodzie. Nikt też zapewnie nie za- 
przeczy, że taka wytrwałość zasługuje na uznanie. 


dzie mógł liczyć na to pismo jak na swój własny 
organ. 

— Gazeta francuzka Le Messager d'Orient, 
wychodząca w Wiedniu dwa razy na tydzień, dru- 
kuje w feljetonie powieść J, I. Kraszewskiego „Na 
Wschodzie“ w francuzkim przekładzie „En Orient* - 
Jest to jedna z piękniejszych powieści naszego 
niezmordowanego romansopisarza. Redakcji Le 
Messager d'Orient należy się wdzięczność za za- 
miar przetłamaczenia ważniejszych i piękniejszych 


Ostroróg Sadowski © ;Comp. 


Ostatnie wiadomości. 


Według telegramu do Neues Wiener Blatt, 
umarł przedwczoraj po południu w Pradze były 
elektor heski, ks. Fryderyk Wilhelm. 

Z Berlina donoszą, że Lasker ogłosił pi- 
smo, w którem oświadcza, iż to, co powiedział 
o księciu Putbus, opiera się na urzędowych da- 
tach, sąd honorowy nie mógł tedy odeprzeć 
jego zarzutów. 

Na posiedzeniu francuzkiego zgromadzenia 
narodowego z d. 6. b. m. odczytano mesaż pre- 
zydenta. Prezydent republiki wzywa do rozpo- 
częcia obrad nad ustawami konstytucyjnemi, 
upoważnia rząd do żądania, aby ustawa o dru- 
giej Izbie postawioną została na najbliższym 
porządku dziennym. Konserwatywne interesa 
wymagają koniecznie tej instytucji, aby zapo- 


s Tar ; ; gadkowe (?) korespondent, nie są zadowolone z ; ý n ma biedz zatargom, które zajśćby mogły między 

A 1. siarczanego, lecz dzięki spiesznej pomocy lekar- dzisiej s i dk w) nya. (Gdy pan Wołowski zabezpieczy egzystencją i przy- : š 
} ` se a ' PB, $ jszych (jak je nazywa „kapturowych*) rzą A ; ć nowem zgromadzeniem narodowem a władzą 
Kronika miejscowa l ZamiejScowa. skiej został wyratowany od śmierci. — Wywdzię- | gpw / bezstarostwa* pod kierunkiem gorliwego „|szłosć trwałą Messagerowi, wtedy kraj nasz bę- wykonawczą. Potrzeba tej instytucji nawet 


wtedy zachodzić będzie. gdy, jak tego rząd 
wymaga, władza egzekucyjna otrzyma prawo 
rozwiązania zgromadzenia. Bez senatu, wykony- 
wanie tego prawa byłoby niebezpiecznem. Me- 
saż oświadcza dalej gotowość do zmian w pro- 
jektach komisijnych, kładzie nacisk na potrzebę 
szybkiej decyzji w sprawie przeniesienia wła- 
dzy po upływie siedmiolecia, i wyraża zdanie, 
że sprawa ta musi być w ten sposób nregulo- 


h f f kie to monotonalne godne „sowistnika w Permie : 3 ; r waną d. 20. listopada 1880, aby ciałom repre- 
pomina ochoczość dawnych naszych hulaszczych| — MMianowania. C. k. Sąd krajywy wyższy | lub lrkncku*, pogląd na emancypację objawia nasz | U$Worów naszej beletrystyki. Fodaje ona przytem hair ES W A w Siye AN 
mazurów. Zato polki i walce Stranssa i Panhanza|w Krakowie, zamianował praktykantów sądowych : młody zdający „maturę“ zastępca starosty, Dziś pewne wiadomości z ziem polskich i stale sprzyja , , 


zasługnją na uznanie, niektóre z nich są znako- 


Ignacego  Weinfelda, Władysława  Teleśnickiego, 


sprawie polskiej. Przy poparciu, którego ma pra- 


była zupełna swoboda ustanowić formę rządu 


d jaż t i kradzeniem metryk uda si 4 À jj x 7 i 

mite. Równie bardzo się „Podobała polka „Szcze- Dra Noego Bindera, Adama Cieplińskiego i Stani- 2 b miaa LM pablo w = wo spodziewać się, pismo to coraz większe usługi „Bs w Tr T ik O i 
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muzyka powtórzyć ją mnsiała. Próba mnzyczna |udzjelił równocześnie bezpiatnym auskultautom Drwi|kjędy znowu ten nieznośny „Gendarmer* gotów |S7tuie prenumerata tylko 4 złr. Udzielność narodu nie gaśnie, jej reprezentanci 
pozawczorajsza, jako w dzień podwójnego święta | Stanjsi. Librowskiema, Kazimierzowi Kropaczkowi, wyszukać i zapytać „wie heissen Sie; wie alt sind| — Dla ubogich a zasłużonych przysłano | będą mogli zawsze objawić swą wolę; dlatego 
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dnia podwójną exploatację na pnbliczności, próbą i 


cznej kwocie 500 złr. w. a.; dalej zamianował wo-| przęspacerować do kóży lub regimentu. 


5 zł, H. Drnżbacka 10 zł, N. N. 20 c., ks. M. S. 


stać, gdyby przed upływem siedmiolecia umarł 
obecny prezydent. 


redntą — które to obydwa Ody zawiodły żnego przy c. k, Sądzie powiatowym w Niepołomi- Och brak to znpełny ogłady u zastępcy starosty ! | 4 Winnik cwancygiera, dwudziestówkę i dawny Zgromadzenie narodowe miałoby wtedy 
wielu, a to tym sposobem, Że zapowiedziana próba | cąch, Władysława Dorana, Kkancelistą przy ©. k. Oj stan to niesłychanie wyjątkowy! srebrny pieniądz wartości razem 1 zł. Razem 16 | grzec, czy w takim razie przez zatrzymanie 
z powodu układania podłogi do reduty — o go- | Sądzie powiatowym w Dobczycach w XI. randze 


dzinę spóźnioną została, a publiczność kupująca 
krzesła w parterze, dla zupełnego braku tychże 
stać musiała — na czem panie najgorzej wyszły— 
na reducie zaś, pomimo odkomenderowanego na 
wabik personalu statystów i chórzystów, przebra- 
nego za rozmaite tańczące i nietańcujące maski, 
muzyka tylko cztery tańce odegrała, pogaszono po 
po pierwszej godzinie światła i nieliczną publikę 
chcąc niechcąc do rozejścia się zniewolono. 


Oj nie bywało tego w Rohatynie ! 
Ratnj ojcze Snez et Kuranda! 


Wiedeń 3. stycznia 1875 (M) W dzień 
Św. Szczepana członkowie „Siły* odegrali w teatrze 
ks. Snłkowskiego komedją Bałuckiego: „Radcy pa- 
na Radcy*. Przedstawienie udało się wybornie — 
publiczność zebrała się gromadnie, a grono amato- 
rów wywiązało się gładko z dość trudnego zadania. 


z dotyczącą sBystiemizowaną płacą. — Krajowa Ra- 
da szkolna zamianowała rzeczywistego nauczyciela 
szkoły w Kontach, Platona Kuźmowicza, rzeczywi- 
stym nanczycielem przy szkołe w Rozważu, z ro- 
czną płacą 300 złr. w, a.; zaś nauczyciela Edwar- 
da Miknlińskiego w Uszni, nauczycielem młodszym, 
zawiadującym stale szkołą filialną w Uszni, 

Cesarz zatwierdził wybór księdza Walentego 


zł. 20 e. P. Węzowicz Stanisław zaś 2 strucli. 
W imieniu ubogich a zasłażonych składam ni- 
niejszem publiczne podziękowanie. 
Lwów 5. stycznia 1875, 
Wiktor Wiśniewski, 
ulica O chronek, nr. 6. 


Gospodarstwo przemysł i handel. 


dzisiejszego stanu rzeczy do r. 1880 gwarancja 
i konsolidacja ustawą z d. 20. listopada doko- 
nana, miałaby być uzupełnioną. Konferencje z 
wielu członkami zgromadzenia narodowego po- 
zwalają Mac-Mahonowi spodziewać się, że zo- 
staje w zgodzie z większością, co jest jego 
najgorętszem życzeniem. Zaklina on zgroma- 
dzenie narodowe, ażeby ziściło to życzenie. 
Smutne położenie Francji i niebezpieczeństwa 
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cesu, lecz w dzień po podaniu aktu oskarzenia przez 
Gazetę, podając ten akt od siebie, niepowiedział 
nawet, że podaje go dosłownie w tłómaczeniu Ga: 
zety Narodowej. Gdyby to jeszcze kilkanaście lub 
kilkadziesiąt wierszy podał bez zacytowania źró- 
dła, ale podawać całe kolumny w ten sposób, to 
cokolwiek więcej niż zawiele. 

— W cyrku Dersina przedstawiają obecnie przy 
innych popisach ludzi i koni także pantomimę Ko- 
pciuszek, rzeczywiście z wielką wystawą ubiorów 
i przyrządów; a kostiumowane jako rozmaite histo- 
ryczne osobistości dzieci, podziwia nasze młode po- 
Kolenie. Inna znowu artystka, miss Wanda, angiel- 
ka, zachwyca gimnastyką na trapezie starsze dzieci, 
odstraszając jednak zbytną ich przedsiębiorczość 
atleryczną siłą!! — W środę cyrk literalnie był 
przepełniony publicznością, ciekawą widzenia osła- 
wionego Kopciuszka, którego p. Dersin przez 14 
dni przedstawiać zamyśla, 

Dziś przedstawienie w cyrku na korzyść straży 
ochotniczej ogniowej. , 
W redakcji Czasu spostrzegać się daje w 
ostatnich numerach tego pisma dziwna zmiana. 
Oto wiadomości z tak zwanych „Ziem zabranych” 
podaje od jakiegoś czasu pod „Moskwą.* Pytanie, 
jak też dawno Czas zmoskwicił już te ziemie. 
Wiadomości policyjne. Mojżesz S. 
pod 1. 19 przy nlicy Bożniczej we Lwowie zamie- 
azkały, pobił mocno przedwczoraj wieczór z nie- 
wiadomej jeszcze przyczyny Marję Sołtysową, sługę 
od krów i kazał ją całą krwią zbroczoną wypro- 
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że nie raz właściciele nasi w przykrej chwili nam 
bezinteresownie pomagali — wnosimy więc, Że w 
artykule Słowa nr. 120 mowa nie jest o Chlebi- 
czynie leśnem. W dowód prawdy niech posłużą na- 
sze podpisy. 

Ks. Józef Gawański. Dmyter Dubenski, wójt. 
Iwan Petryszczak, radny. 


Z Borszczowa. Przed kilkoma dniami był 
Borszczow widownią następującego szkandału: 

Blisko rok piastuje w Borszczowie inspektor 
podatkowy p. W. nrząd z niezwykłą energią i pra- 
wością, przezco skarbowi państwa nieocenione ko- 
rzyści przysparza, a sobie przez to samo, jak to 
zwykle bywa, nieprzyjacioł nabawia. Nie wiemy je 
dnak z jakiego powodu szczera praca inspektora 
pana W, ze strony c. k. komisarze powiatowego 
obecnie zastępcy Starosty pana S. nie była cenio. 
ną, nawet przeciwnie inspektor W. doznawał w u- 
rzędowaniu ze strony tegoż pana komisarza rozmai- 
te dolegliwości. f 

Otóż 1 dnia 28. grudnia jawi się pan inspek- 
tor W. w biurze p. komisarza $. w sprawie urzę- 
dowej, następuje małe nieporozumienie, przemówka. 
Pan komisarz S. zapoznaje godność przeszło 30 
lat w służbie i w tej samej randze zostającego u- 
rzędnika i wyprasza inspektora W. za drzwi; pan 
inspektor W. reflektuje pana komisarza wskazując 
na szkandał jaki wywołuje, poczem p. komisarz 
wożnego przywołał i usiłował zasłażonegu krajowi 
inspektora W. za drzwi wyprowadzić. Rozumie się, 
że już dla ocalenia samego decorum urzędniczego, 


bodźcem tej ruchliwości, jaką objawia „Siła* jest 
p. J. Bohdan Zagórski, Dr. medycyny. On to jako 
radca tego stowarzyszenia, czas wolny od swych 
zajęć zawodowych, poświęca całkowicie dla rozwoju 
„Sily“. Pracy swej wytknął jako główne zadanie: 
szerzyć wśród młodzi rękodzielniczej znajomość 
dziejów Polski, wdrażać ją w sposób obejścia się 
właściwy wykształeenemu towarzystwn; wiele to na 
biodra jednego człowieka, ale tem większe nznanie 
należy się tej działalności, a to tem bardziej, je- 
żeli u wielu, dla których dobra się pracuje, często 
potrącić potrzeba o uprzedzenie nienzasadnione. O 
„Sile* i jej dalszym rozwojn dobrze tuszyć można, 
jak długo jej zbywać nłe będzie na takich przewo- 
dnikach. W imieniu tego Stowarzyszenia odzywam 
się zarazem do gorliwych ziomków w kraju, o ła- 
skawe dary w książkach, gdyż książnica „Siły“ 
zbyt nboga, a młódź rękodzielnicza chetnie, bardzo 
chętnie czytuje. 


— Wiadomości literackie, 
artystyczne. 
Pismo tygodniowe Ruch literacki rozpoczęło 
kwartał drugi swojego istnienia numerem 1. peł: 
nym treści wielce zajmującej. W artykule „Nasza 
młodzież* poruszona jest kwestja żywotna, rozświe- 
cająca przyczyny obecnego usposobienia naszej 
młodzieży edznaczającej "się gnuśnością. Na wy- 
wody autora trudno niezgodzić się. Oprócz tego są 
w tym numerze następujące artykuły: Król i Bon- 
darywna, powieść historyczna B. Bolesławity (c. d.); 
Ustęp z poematu „Wawel* przez Teofila Lenarto- 
wicza; Z konfessji motyla, wiersz Ernesta Buławy; 
Seweryn Goszezyúski, studjum literacko-krytyczne 


nankaróe i 


pie. ka 


— e; grochu 93ft. 3 złr. 50 c.; fasoli OOft. — 
złr. — ©.; ziemniaków 1 złr. 02 c. Cetnar: koni- 
czyny złr. — e., siana 1 złr. 24 c.; słomy — złr. 
900 wełny — złr.— c. — Sąg drzewa twardego 
14 złr. 80 c., miękkiego 10 złr. 70 c. — Funt 
mięsa wołowego 26*/, c. — Mas ekowity 15" 40 c., 
18" 45 c., 30%70c., 359 75 c., 369 80 c. Wiadro 
0'3 28 złr. 35° 30 złr., 36° 31 złr. 

Wiedeń 4. stycznia. Na dzisiejszy targ przy- 
pędzono wołów galicyjskich 508, razem 2950. Dla 
zamieci śniegowych, nie doszły rano wszystkie wo- 
ły, tylko 1760, więc. z rana płacono galicyjskie 
woły po. 30,d0;31 zł., węgierskie po 30, 31 do 32 
zł. za cetnar; później gdy wszystkie woły doszły, 
płacono po 29 do 29 zł. 50 c., za najlepsze wę- 
gierskie po 30 do 30 zł. 50 c.. Nie sprzedano 70 
wołów. 

J, Krysziofowicz, 
Caffe-Stierbóck. 


Galicyjska kasa oszczędności we Lwo- 
wie. Stan wkładek był na dn. 30. listopada 1874 
7,681.868 zł, 32 c. Od 1. do 31. grndnia 1874 r. 
włożyło 1903 stron 218.376 zł. 77 c., zwrócono 
1319 stronom 183.935 zł. 58 c. Przybyło więc 
34.441 zł. 19 c. Zatem na dniu 31. grudnia 1874 
ogół wkładek 7,666.309 zł. 51 e. Do tego prowizja 
za 2 półrocze z 31. grudnia 1874 dopisana 174.810 
zł. 93 e. Stan wkładek na dniu 31. grudnia 1874 
wynosi 7,841.120 zł. 44 c. Zakłady dobroczynne 
na rachunku ciągłym mają 35.289 zł. 3-6. Rachun- 
ki różne, kaucje ogniowe i inne drobne 83.235 zł. 
41 c. Ogółem 7,958.644 zł. 88 c. 


Podwołoczyska 5. stycznia 1875. Śnieg, 


stytucyjne weszły. na porządek dzienny po u- 
stawie o armii. Pierwszeństwo mieć ma ustawa 
0 senacie z dodatkowym artyknłem, że nie bę- 
dzie obowiązywać przed uchwaleniem ustaw o 
przelaniu władzy wykonawczej. Po ożywionej 
rozprawie, - w której minister spraw wewnę- 
trznych przemawiał za pierwszeństwem ustawy 
o senacie, Zgromadzenie narodowe uchwaliło, 
że ustawy konstytucyjne wejść mają na porzą- 
dek dzienny po ustawie o armii, że nie ustawa 
o senącie, lecz ustawa o przelaniu władzy ma 
pierwszeństwo. Obrady nad ustawą o armii wy- 
znaczono na poniedziałek. 

Telegram z Paryża pod d. 7. stycznia bm. 
donosi, że wszysey ministrowie podali się do 
dymisji. Jednak wskatek odbytego przedwczoraj 
wieczór posiedzenia Rady wszyscy ministrowie 
zatrzymali swoje teki. Buffek wczoraj rano po- 
woółany został do pałacu Elizejskiego. 

Z Nowego Orleanu donoszą, że gubernator 
Kellog wypędził z powodu zatargów pięciu 
konserwatystów z ciała prawodawczego Luizy- 
any; w skutek tego wszyscy konserwatyści o- 
puścili salę zgromadzeń i w prywatnym domu 
urządzili no wą Izbę prawodawczą. 


lelegramy Gazety Narodowej, 


Wiedeń d. 7. stycznia. Dziś przesłuchauo 
Offenheima co do drugiego punktu oskarzenia. 
Offenheim przyznaje iż z przyzwoleniem Rady 
zawiadowczej podjął się wykupna gruntów na 
linii [wów-Czerniowce.;ł Otrzymał za to od 
Brasseya 10000 funt. sterl: które jednak zwró- 
cił gdy Brassej wykazał straty swe przy 
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3 „JAM? E zai (c. d.); Syn Znajdy, powieść ukraińska Piotra J. 


zdaje się zupełnie wyginą pasożyty, na które się 


mu połowę kwoty, o którą wykup mniej kosz- 
tować będzie, niż Brassej od Towarzystwa 
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